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S p r a n e  p o t y c z k i  z * $ r a n i c z r e i
K rak ów , 15 kwietnia. , swoją przynależność do system u politycznego

nacjonalizmu francuskiego, k tóry  jedyne zabez-Bezradność i a pat ja  owładnęły naszemi cen­
tra rui rządzącemu Rząd nie rządzi lecz tylko... 
urzęduje, załatwiając spraw y bieżąco z dziś na 
jutro. Żaden inny kosty tucyjny  czynnik nie 
występuje z inicjatywą. Sejm zbiera sie dopiero 
20 bm.. ale nie ma żadnych szans na  to, aby 
ze świąt wrócił bardziej zdolny do w ytworze­
nia jakiegoś realnego i pozytywnego programu, 
niż by) przed świętami.

Gdy więc m iirs ler  skarbu wraca do basta, 
głoszonego przez jego poprzednika, żc Polska 
musi najpierw pomóc sobie sama, zanim znaj­
dzie pomoc u innych, to w tym frazesie jest 
dzisiaj treści mniej, niż kiedykolwiek. Właśnie 
bowiem izeezy stoją tak, że żaden z czynników 
w państwie konstytucyjnie  odpowiedzialnych 
nie wie, czcm i w jaki sposób pomagać. A także 
różne poza.konstytucyjne czynniki, na, której 
znaczne odłamy opinii publicznej spoglądają  zj 
nadzieją, nie zdradzają / i i ę  bynajmniej z za-j 
miarem w ystąpienia  z pozytywną inicjatywą,i 
więc wyjęcia odpowiedzialności. i

Ludzi, k tórzy  widzą jasno te nieliczne drogi 
ra tunku , stoja.ee w danych w arunkach  otw o­
rem, nie brak ani w rządzie ani poza nim. Nikt 
jednak  nie ma odwagi nie tylko wprowadzić 
opinji publicznej i państw a na, te drogi, lecz 
naw et wyraźnie kii wskazać. W e wszystkich 
hucznych na ten temat, tyradach wstęp jest z 
reguły bez porównania większy, niż rzecz wła­
ściwa, a  wnioski zawsze... pityjskie.

W  towarzystwie ludzi rozumnych i wolnych 
od wszelkich złudzeń, jest rzeczą ustaloną, żo 
w arunkiem wydobycia  się z dzisiejszego poleżo- 
n ia  finansowego i gospodarczego jest  uzyska­
nie odpowiednio wielkiej i długoterminowej po­
życzki zagranicznej. W arunkiem tej pożyczki 
znowu je s t  nie owa mityczna równowaga bu­
dżetowa, o której w ostatnich dniach zaczął 
prawić zrozpaczony minister skarbu, lecz g run­
towna. przebudowa całego dotychczasowego 
system u politycznego i zmiana charak te ru  Pol­
ski, jako członka koncernu europejskiego.

Zagadnienie pożyczki zagraniczne?

pieczenie n a  przyszłość widza ł tylko w... hege- 
monji francuskiej w Europie. System ten był ze 
wszystkich względów wysoce n iesym patycz­
nym d la  kapitału anglosaskiego. T o  też z cza­
sem porzuciła go sam a F rancja ,  k tó ra  od dwóch 
lat coraz bardziej oddala się od ideałów polity­
ki Poincarcgo. N atom iast Polska, jakkolwiek 
także dość daleko dala  się unieść nowemu p r ą ­
dowi. je d n a k  nic zdobyła  się do tą d  na żadne 
samodzielne a k ty ,  kfóreby były zdolno rozwiać 
podejrzenia kapitału anglosaskiego i w ytw o­
rzyć w nim przekonanie, żo w Polsce ma przed 
sobą ważną część składową własnego systemu 
politycznego, a me pozostałość system u niedo- 
prowad/.onej do skutku  liegemonji francuskiej.

Je s t  rzeczą zupełnie jasną, że tukiem! a k ta ­
mi samodzielnej polityki polskiej mogłyby być 
tylko: a) stanowcze przejście do polityki pacy­
fistycznej, b) wyrównanie różnic i trwale po­
rozumienie z sąsiadami, szczególniej zachodni­
mi. Nie ujmując w niczcm ważności i doniosło­
ści bezpośrednich rokowań, prowadzonych w 
tym  względzie np. w Londynie, potrzeba jednak 
mieć na  uwadze, że głównym  terenem, na k tó ­
rym Polska może z pożytkiem dla siebie spo­
tkać  się z kapitałem anglosaskim, jes t  ty lko

Liga Narodów. Bez jej pośrednictwa P o lska  
pożyczki, zasługującej n a  miano sanacyjnej, nie 
o trzym a od nikogo. Pośrednictwo to jednak  
musi kosztować. Mierzona pojęciami, do tej po­
ry  w sferach naszej inteligencji przedewszyst- 
kiem panującemi, cena ta  wyda się z pewnością 
ogromną. Składać  się ona musi z dwóch logicz­
nie ze sobą związanych części: a) z radykalnej 
znihiny dotychczasowych zapatryw ań i tenden- 
cyj zew n ę t rzi i o - poi i i y c*n y  eh , b) z poddania się 
pod finansową, więc i gospodarczą kontrolę 
Ligi Narodów. -  _

Konsekwencje takiego obrotu sprawy są ja s ­
ne. W sumie ostatecznej oznaczałyby one nie co 
innego jak  ca łkow ity  rozbrat z tą  ideologją po­
lityczną. na której opiera się dotychczasowa po­
lityka Polski.

Cale to zadanie przedstawia olbrzymią t rud ­
ność pr/.edewszyslkiem psychologiczną. Nie 
bardzo też można się dziwić, że cofają sic przed 
podjęciem go nawet ci, k tórzy jak np. sam pre- 
nijer Skrzyński zdają się rozumieć je należycie 
i obejmować w on lej jego rozciągłości.'

Niemniej jednakowoż sprawy stanęły tak. że 
zadanie to albo będzie podjęte i rozwiązań?, a l­
bo położenie gospodo,reze i socjaim: wiec 'nkzo 
i zewnotrzno-pelityezne 1 państwa, będzie się 
stale pogarszało, co ostatecznie musiałoby do­
prowadzić do nieobliczalnych konsekwoncyj.

(s-ij.
——o -------------- -

Poijyi premiera S M i i g f e  w
KraferencjB z min. Beneszem 

wysiano sfPtaenićttf ratyfikfltyjń.
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Udwszystkiem zagadn ien iem  polityczneni.  a do- żyl

Praga, 15 kwietnia. (PAT). Wczorajsze przed 
południe poświęcone było konferencjom poli­
tycznym  z ministrem Beneszem i wymianie do­
kumentów ratyfikacyjnych umowy likwidacyj­
nej i arbitrażowej.

W południc premjer .Skrzyński wyjechał do
letniej rezydencji p rezydenta . . rennimi.-;

A 4jy  1 iłiA OOłOCl/Ut*. 1 u  p o w r uicie /.!o-

piero w da lszy m  planie —  ekouomieznein. P ie­
niądze do pożyczenia ma tylko Am eryka. J e j  
generalną prok uren tka na Europę jest A n g l ja . , 
Anglosasi dadzą  pieniądze ty lko tym państwom, 
k tó rych  polityka zagraniczna przedewszyst- 
kiem harmonizuje z ich celami i planem dzia 
lania. Te cele są  pacyfistyczne. Anglosasi dążą 
do takiego skonsolidowania Europy, aby: a) 
mogła z nimi wydatnie  handlować, b) stanowiła  
zarówno polityczną jak  socjalno-psychicziią za­
porę dla ekspanzji komunistycznej.

Anglosasi prowadzą politykę wielko-kapitali- 
sty.czną. Wielki zaś kapitał jes t  dzisiaj bez wy­
ją tk u  pacyfistyczny. Zrobił on na wojnie świa­
towej fatalny interes i jes t  zupełnie zrozumia­
łem, Że chce się odegrać na pokoju, o ile moż­
ności jak najbardziej długotrwałym. Ideoibgję 
agresji nacjonalizmu i imperializmu odziedzi­
czyła po wieikim."kapitalizmie inteligencja urzę­
dnicza o ile w danoin państwie, w skutek  wa­
dliwej ’ s truk tu ry  społecznej, ma ona możność 
•wywierania na jego sprawy wpływu większego, 
niż przy K normalnym stosunku interesów so­
cjalnych byłoby to możliwem.

Polska  zbyt mocno i w ytrwale  akcentowała

premjer Skrzyński na  grobie Nieznanego
Żołnierza czechos łow ack iego  p iękny  wieniec 
z napisom: „Nieznanemu Żołnierzowi Czecho­
słowackiemu prezes l i  a cl y ministrów Rzeczy­
pospolitej Polskiej11.
PRZEDSTAWICIELE PRASY U PREMJEKA 

SKRZYŃSKIEGO.
O godzinie 17 premjer Skrzyński przyjął 

w apartam entach  poselstwa polskiego przedsta­
wicieli prasy. Na konferencji d la  prasy miej­
scowej premjera Skrzyńskiego powitał dluż- 
szem przemówieniem prezes Związku spraw o­
zdawców parlam entarnych , p. ęenizek, poczem 
premjer wygłosił przemówienie, w którcm pod­
kreślił znaczenie współpracy polsko-czeskiej.

umowach, premjerWspominając o trak tu lach  i 
powiedział:

Przywiązuje wielką wagę do układów, k tó ­
rych  dokumenty ra tyfikacyjne  wymieniliśmy 
i tyeli umów. jak  nutowy handlowej i lotniczej, 
k tó re  teraz usta la ją  się definitywnie. Wymieni­
łem z ministrem Beneszem poglądy o wszyst­
kich sprawach politycznych i tak , jak zawsze 
dotychczas, stwierdziłem wsnóhią zupełnie łącz 
ność i zuuełne porozumienie- Nie. dziwnego wŁ j - n n f i u  c b  111  _ o  ^

polityki czechosłowackiej i , olskiej zawsze bę­
dą wspólne, jak również tesame poważne nie- 
b ezp ieeczeńs tw a.  O czywiście ,  jeśli jest się n a ­
rodem pokrewnym i sąsiedzkim, posiada się spo 
ry  rodzinne i sąsiedzkie. Są to rzeczy przemi­
jające i nie obejmujące rdzenia problemu tam, 
gdzie żywe wielkie interesy są jadnakie i nie­
zmienne identyczno. Słyszałem, że panowie 
przybędą niebawem do Polski. Będziemy radzi 
przyjąć was w Warszawie. Zbliżenie jest także 
zależne od zupełnego poznania i współpracy na 
różnych polach. Musimy się coraz więcej zbli­
żać, a  do tego prowadzi wspólna praca, wspól­
ne wysiłki. Konstatuję, że współpraca ta, od 
której zależy zbawienie Europy, zacieśnia się 
z  każdym rokiem i że jej podstawy się rozsze­
rzają.

ua terenei międzynarodowym oraz kom pleks ' pozdrowienia Czechosłowackiej Republiki. —»
W znoszą kielich na  zdrowie Pańsk ie  i na zdro­
wie p. Prezydenta  Rzeczypospolitej Polskiej, 
jakoteż  serdecznej i lojalnej przyjaźni obu na­
szych narodów*.

Odpowiedź min. Skrzyńskiego
Praga, 15 kwietnia. Odpowiadając n a  toas t 

ministra Benesza, min. Skrzyński wygłosił na-

układów, ostatnio .zawartych.

Mowa ministra Benesza
Praga, 15 kwietnia (PAT). W  czasie ńń ad u  

wydanego na cześć ministra Skrzyńskiego, m i­
nister Benesz wygłosił toast trości n as tępu ją ­
cej:

Drogi Panic Kolego! W  imieniu rządu Ropni- 
bliki wyrażam radość z powodu Pańskiej wi-J stępującą, mowę:
zyty  w Pradze. IV osobie Pańskiej witam go-j »Dziękuje panu, panie kolego, za słowa, któ- 
tinego i wybitnego przedstawień'! 1 polskiego ro pan wypowiedział. Przyjęcie, jakiego dozna- 
rządu i państwa. P oby t pański w Pradze jest lem w waszej pięknej stolicy. roznm vy. które  
oddaniem mojej wizyty, k tó rą  złożyłem Panu w prowadziłem 7. wybitnymi mężami świata poll- 
ubicglym roku w W arszawie. Pozwolę sobie tycznego i niezapomniane chwile, które  miałem 
stwierdzić szczerzo, że wizyty te nie są ja k ie - 1 zaszczyt- spędzić u prezydenta republiki, k tó re ­
muś formalnościami, ale że mają one znaczenie go historycznie wielka postać wyp-dnia pierw- 
symboliczne. Oba nasze narody są narodami sza stronę waszego odrodzonego kraju , pozo- 
braterskiemi, należą do tej samej rasy i do tej s ta ły  dla mnie trwałem! wspomnieniami i war- 
samej ku ltury  narodowej. Interesy sąsiadów u- (ościowa gwarancją uczuć jakie pan i pański 
zapełniają się nawzajem, zdani sa oni na wza-l . k ^  . Q - '
jemną współpracę w dziedzinie gospodarcze, t uczcil;ście w ,jlojcj osobie. Zabieram z waszej

! ^ v ie;ylko .*** ślów- lce*ebosiowacja miały w pewnych punktach i w takze  trw a ,e  w razem e toJ n« w y .  k tó rą  pizema- 
pewnym czasie odm-enne dażenia. Obecnie u- )Vła ka/-,]y kamień zabytków przeszłości, obok 
(lalo się nie tvlko usunąć kwest je, w których k ló "J7ch toczy się życie nowoczesnego p rak- 
rozchodzijiśmy sie, ale znaleźć i upewnić puu- tycznego i twórczego społeczeństwa. W tej- 
Uty stycznie wspólnych stosunków i in teresów .'w nie P1’zeszłoscb k tó ra  ta w drogą je s t  nam 
Konstatuję, że oba kraje  życzą soliie stałego w ^ t k i m ,  która nas łączy i wiąże wielką tra-  
i trwałego pokoju. ŻP ;ch w v (y , znvm ■; pralc. fyc ją ,  zespoli.y się historja ojczyzny mojej z 
tocznym celem polityki jest zachowani- ? ..ko- ,lstorJ;l, ojc-zyzny. Wspomnienia Jagiel-
jii w ‘dzisiejszej E u ro p ie 'i upc-wnienio politycz- 1(mow* ktore Przeszły przez naszą bistorie i wa- 
nesri) iw z a d k u  o p a r le -o  na podstawie Etery i s,ze- °  « enJU8Zil narodowego, Jerzego Podjebra-  
ducha t ra k ta tó w  o Lidze Naiodów. ’ " ; <Ja- k tó r .V rozumiał myśl tyeli wysiłków, nie o-

Konstatuje . że od chwili naszei w spó ip rarv  *nacza nic innego, jak t y k o .  ze  dwa narody  
udało sie nam w całości p o w a d z ić '  polityko, ^ i c d z k i e  pojęły w swoim głębokim msfynkcie 
która właśnie nakreśliienu ‘ Najlepszym tego ' vsP°luę niebezpieczeństwo stuleci, usiłując ««- 
dowmlem jest wvmia»a dokumentów ra ty lika-  tn ? m f c  b,ok’ kti0TJ  W0<J1̂ '  nowoczesnych _po- 
cvjnyeh naszego" układu arbitrażowego. ‘ . .-oncopcji Europy  środkowej.

Nie mirej ważnvm jest fak t ra tyfikacji n a - ' ,  ł  fZO?ZiOSe ^ s p r a w ie d l iw o ś ć  ustąpi-
, wi miejsca wielkie sprawiedliwości \vvswobo- 

szej umowy likwidacyjnej, ktore, celem ,e s t  de- f]zonych nai.0<lów. a myśmy właśnie podali S0-
fm itywne załatwienie wszystkiego co pozostało bie ręce, by w sercu Europy środkowej u twrn-
po naszych przeszłych sporach. rzyć blok słowiański, któryby posiadał za sobą

Toasty polityczne min. Benesza 1 prestii. SKrzyisMsp
(Telegra m

Praga, 15 kwietnia. Wczoraj o goTlz.
SI er Benesz wydal na cześć p rem jera  Skrzyń­
skiego obiad, w Który m wziął udział szereg wy 
bitnych osobistości ze sler 
rządowych, wojskowości i id.

własny ..Nowej Reformy11).
20 mini-j Prem jer Skrzyń-ki oraz m inL ter  Benesz wy­

mienili toasty, stwit rdzając zgodni- wielki po- 
parlam cntaniychji s lNl’ 11:1 drodze zacie.-nienia stosunków obu kra- 

Ijów, czego dowodem jest śeis~

d ołyczą^S1 dośwadczenie przeszłości, nierozerwalnie złą-
i nasza konwencja lotnicza, którą dzisiaj ze  rięj_j)bvon^ Z- A) ' A1 aa 1. d‘> OStatefcz-

.. . * 2uavYjoiicgT> }irzez ten dłu&i .Ł  ̂ ^  ‘
v? ari smy.  ̂  ̂ ności. W iązać moje vrrażenia 7.ft wspomnirnia-

W kwestji naszych wzaiemnyc \ politycz- mj przeszłości, nie pominąć wspomnienia, 
nych zasad, poglądów i życzeń zgadzamy się, żo wJaillie bylo t0 Ultaj ^  p(nl;>isanv zo. 
pozostaje nam zbadanie praktycznych srodkow atal uI;lad> którv m  cllugi'cza§ ^-ywierad mia! 
tych dróg trwalej współpracy w dwóch innych swbj wpyw na historję Europy: traktat święte- 
kierunkach życia obu nn.-v.ycli narodów: w  go aljansu. Ta obecna przyjaźń i współparca 
dziedzinie gospodarczej i kulturalnej. Mam na- zawarta jest bramą, opartą na system ie obron- 
dzieję, że nam i naszym następcom uda s ę za nyni> co Mvvźze będzie potężnem oparciem sy- 
c h o w a ć  m iędzy  oba p ań s tw am i to cenne <21 - s te m u ,  k tó r y  spoczywa na pakcie o Lidze Naro-
d-ziotwo. . . . .  'dów , tego nowego dla wolnych narodów za-

Od chwili kiedy Pan. Panie 1 remjerze o o j ą - j t a r t e g o  silnego aljansu. 
leś kierownictwo polityki zagram e z no j t ol-k i, -
piacował Pan dla urzeczywistnienia tego dzic-i { * » « , ,? « .? .  nN  7 n m 5 „  
la. kierując się bystrością swego umysłu, rzuca- HlZyĵ ClB lid ZOltiKll (j) nTÔ CZyH 5 
jąc na szalę dobrej spraw y oa:y swoj politycz- Po bankiecie odbyło się na zamku Hrsdczy- 
ny au tory te t ,  jakiego Ran używa w k ra ju  i za- nie przyjęcie, na które  zapro-zono członków, 
granicą. Pracował Pan dla dzieła lego z w ie l/ parlamentu, rządu, przedstkwicieli świata na ti­
kiem oddaniem dla sprawy między na rodowego kowego, sfer dziennikarskich oraz wyższye-h u- 
pokoju. Przeświadczony o wielkiem posłarnic- rzędn ków urzędów centralnych. v 
twie Polski wr Eurojiie dzisiejszej i przyszłej, o- Ó godz. 0.30 y-rcmjer Skrzyński opuścił Pra- 
śmielam się dzisiaj pc-dkreśiić te w ie lk i  pracę i gę wraz ze świtą, udając się pociągiem spoejal-
zarazem oddać hołd wielkiej przeszłości narodu 

i polskiego, oraz nieustannej pracy Polski dzi- 
wspóklziąląnie j siejszej, której przesyłam serdeczne i braterskie

nym do Wiednia, dokąd  przybędzie o godz. 'J
-'T-iaix  • 4te

O-----------------   -K .

P r z i o i  nad Sosforesn
Przekład z francuskiego przez M. M.

(Ciąg dalszy ) 17
W szyscy wojskowi rozprawiali z ożywieniem

0 ostatnich wypadkach. Możliwość zbiojnego 
s tarc ia  nie była wykluczoną. — Żywotność
1 energ ja  tych  ludzi oddziaływ ała  na  niego ko­
rzystnie, a cieszyła go myśl poznania nowego 
k ra ju  i nowego rodzaju życia. j

Pociąg  opuścił już przedmieście miasta; 
w o dań  połyskiwało morze M armara i b łękit­
niały  gdzieniegdzie pomniejsze stawy. Jechali 
przez pola 1 lancji, wsrod wzgórz i pagórków, 
nużących wzrok jednosta jną  m onotonją swych 
lmij, urozmaiconych od czasu do czasu pękiem 
drzew, lub zdała bielejącą sam otną wioskę. —  
Kolej posuwała się zwolna wśród prażącego 
siońca-

Kolo południa stanęli n a  miejscu w Iladem- 
Keny. Na malej stacyjce znajdowali się tylko 
żołnierze, między którym i snuły się gęsto z.l- 
woalowane kobiety. — Pułkow nik miał za­
mieszkać w malej willi, jedynej w tej wiosce, 
a  Je rzem u wsunięto łóżko połowo do kw atero  
jednego z oficerów oddziału strzelców. W cza­
sie śniadania pułkownik rozłożył na  stole ma 
py, na k tórych  kolorowemi plamami odznaczo­
ne były granice krajów bałkańskich, i po raz 
pierwszy dopiero mógł Je rzy  zapoznać się do­
kładnie z ealą  tak  zawiłą kw estją  Bałkanów  
i Wschodu.

Pod  wieczór nadeszła  telegraficzna w iado­
mość o ucieczce su łtana  na  pokładzie angiel­
skiego parowca!

VI.
W krótkim czasie życie Jerzego ułożyło się 

tu ta j  według nowych p ra w . Rom, "w u toiym  
mieszkai, stal w ogrodzie, w bliskości szpitala, i 
l rzemionionego dziś na koszary. — W stawał j 
o świcie, rano cale pracował w kancclarji pul j 
ko un ika ,  a popołudnia miał wolne. Pisj wał t e ­
dy listy do swej matki, chodził na spacery, lub 
grywa! w bridgeki. Zżył się raczej z żołnierza­
mi swego oddziału, niż z oficerami i często 
przebywał w malej tureckiej kawiarni, gdzie 
się schodzili pod wieczór, i siedząc wzdłuż 
ścian ,.po tu reeku“ n a  wąskich, drewnianych 
ławkach, popijali kaw ę, paląc nargile. Życie 
tych ludzi było ciężkie i twarde, pożywienie 
skąpe, a częsty brak wody i gorący  klimat, po- 
wodowały epidcmje różnych niebezpiecznych 
chorób.

Wśród, swych samotnych przechadzek, Je rzy  
odkry ł za obrębem miasteczka mały domek tu ­
recki, gdzie żołnierze przychodzili kupować 
ja ja , on zaś miał zwyczaj zachodzić tam  na  
szklankę mleka. Posługiwała  mu młoda dziew­
czyna, ładna  T urezynka , o rysach drobnych, 
z tw arzą  do połowy przesłoniętą leciuchnyin 
woalem, k tóry  odrzucała zlckka przy dojeniu 
krowy, o spojrzeniu lagodnem, dziecięecm. —  
Młoda, ta  is to ta  podobała się Jerzemu, a choć 
nie umiała ani słowa po francusku, znajdował 
jednak przyjemność w jej towarzystwie, i sie­
dząc w głębi izby, w milczeniu wodził za nią 
wzrokiem. —  Ale po kilku tygodniach takiego 

'ży c ia  ogarnęło go uczucie znużenia i nudy; 
jmiat już dosyć wszystkiego —  zapragną ł-po­
wrotu do F ranc ji- .

W kilka dui potem ciężko zachorował,

Zapalenie prawego p i „ , ;1; s(;m 
dobry1-, t a k  brzmiało orzeczenie * lekarskie.

Męczyła w ysoka gorączka. Pułkownik
uspokajał go i pocieszaj ?iad*j(,.ją l )m ,nie8icnia 
go jak tylko mu się po epszy. iliiieszezono go 
w prowizorycznym • dfjj^datoi-juin, złożonym 
z baraków o płóciennych sCirt„ a d u  y iostra  )i(,. 
lęgniarka stawiała mu bańki.

°Ohok niego leżał ciężej jeszcze chory. Byl 
tu  złożony od 3 dm, czwartego dnia s tan  jego 
pogorszył się znacznie, lekko oddychał, tak . że 
piątego rana Siostra, m usiała  m u odczy tać  list, 
k tó ry  od matki odebrał; z trudem  wyszeptał, 
iż zapewne listo następnego już nie doczeka. 
Szóstego dnia prosu o księdza [rolowego; k tóry  
udzielił mu ostatnich Sakram entów , pytając 
przy leni Jerzego, czy i on nie sko rzys ta  z je­
go usług. Ale młody człowiek odmówi! na  ra ­
zie, nie myśląc o w uranem życiu —  a  całą 
uwagę skupiając na losie nieszczęsnego swego 
ś n ia d a .

D nia  poprzedniego zmarło trzech żołnierzy, 
J u z y  dowiedział się o tern, widząc jednego 
i  pielęgniarzy, zajętego malowainem na biało 
3 drewnianych krzyżów'. Siódmego dnia mło­
dzieniec, sąsiad Jerzego, nie przestawał już 

j przygryzać  warg, a nerwowym, n ieustającym  
i uchem rąk , zdawał się czegoś szukać po ko ł­
drze. Nazajutrz zgasł spokojnie, w chwili p ra ­
wie, gdy  pielęgniarka ze Izami położyła mu na 
łóżko świeżo nadeszły list z domu.

Później nieco, Jerzy , dręczony byl sąsiedz­
twem młodego obłąkanego żołnierza, Izraelity , 
k tórego jednak usunięto w kró tce  do innego 
oućlzialu. '

Po upływie 10 dni miał się nieco lepiej. P o ­

czął liczyć otaczające go łóżka. Bylo ich I-i. 
z których G piKycli.  —  Jak iś  Chińczyk leżał 
w głębi pod oknem. Je rzy  wspomniał na obie­
tnicą pułkownika, że g’o przeniosą, gdy  się stan 
jego zdrowia poprawi, i o to poprosił teraz. — 
Tymczasem księżna uzyskała pozwolenie, by 
go odwiedzić i spędziła z nim cale popołudnie, 
odejmując wszelką troskę i niepokój.

—  Moje dziecko, trzeba teraz odpocząć o Bi­
czem innem nie myśląc. W  K onstantynopolu  
szerzy się dżuma, tam wraęać  teraz nie można, 
ale znam przełożonego klasztoru  wr Adrianopo- 
lu, k tóry pana przyjmie na  czas rekonwalescen­
cji. Będę pana  tam  odwiedzała, a  za 2 miesiące 
wróci pan do Francji.

Zostawiła mu paczkę książek, odchodząc tuk 
cicho, jak  się zjawiła, podobna do opiekuńcze­
go anioła.

Następnego dnia przewieziono go czólnen 
Czerwonego K rzyża do Adrianopola, zajętego 
już przez w ojska  francuskie, k tórych liczne od 
działy spotykali po drodze.

W klasztorze wyznaczono mu czystą  i ja.-mą 
celę, z k tóre j okna miał widok rozległy. Popr  
sil, by paczkę z książkami umieszczono koło 
jego łóżka, poczem napisał zaraz do Obielili 
Seraju, zgłaszając swoją dymisję ze s tanowiska 
profesora, a  następnie  do przyjaciół w Kon 
stautynopolu, by mu ułatwili i przygotowali 
bliski wyjazd do Francji.

Na ogól miał się lepiej, zakonnice go psuły, 
dogadzając  mu wre wszystkiem, ale nocami mie­
wał często napady  gw ałtow nych gorączek; 
przytom ność jednak w racała  mu rano i pochła­
nia! w tedy  gazety , choć dochodziły do niego 
z kilkuduiowem opóźnieniem.

.'jęła go wiadomość o pożarze Smyrny.Przeje
('•pisy wstrząsa jące  grozą zniszczonego miasta 
i rozgryw ających się tam sfrnszliwęych scen, po­
ruszyły go do głębi. A niedługo potem przez 
okno swojej celi ujrzał początek odwrotu.

cni eg pad a ł  przez cały ubiegły tydzień, a te ­
raz gęste  bioto pokryw ało  drogi, przez" k tóre  

trudem  i zwolna posuwały się wozy, ciągnie^ 
ne przez woły, wozy, zaw ierające szczątki me­
bli, ostatni dobytek nieszczęsnych wygnańców, 
wypędzonych z pod własnego dachu, p ęd :aj-. 
nyeh jak  bydło w  granice zachodniej Francji ,  
by tam  chyba poumierać z głodu... W szyscy  
byli do siebie podobni: s tarcy, o długich, siwych 
brodach, kobiety zawoalowane, drobne d z ie c i ., 
Jaoncmi plamami odcinali się od czerni o tacza­
jącego błota. Ryki w ohW  i piski n i tm o w lą1,- 
wypełnia-ly pokój a  pochód c iągnął się codzKli 
dalej —  zdawało się bez końca.

—  Siostro, Siostro! — To bylo wołanie Je* 
rzego, powtarzane dwadzieścia razy na dobę.

„Siostra" była F ra n c u sk ą —a on teraz ciągle 
myśli ty lko o Francji.

Myśli też o swej matce... Na dworze śniog 
pada... Oby ona  tylko pozostała tasam a. nie* 
zmieniona-.. |

„Siostro!11 —  Przybiega od razu na jego p o ­
lanie, pielęgnowała zawsze żołnierzy i robi 
wrażenie żołnierza. Ma czerwone, grube ręce, 
ale jest tak  dobra...

Co wieczór ma gorączkę. W tedy  samotny 
pokój zapełnia się ludźmi, tymi, k tórych oo* 
dzień widzi z okna, przechodzących drogę* 
a czasem i W iera jest  pomiędzy mmi.

o.)



N O W A  R E F O R M A

We czwartek 15 b. m. w Starym Teatrze koncertujemim RUBINSTEIN
B i l e t y  od 2 — 8  z ł o t y c h  d o  n a b y c i a  u U. L i p s k i e g o ,  u l ic a  S ł a w k o w s k a  L .  8.

Rycma nasza przedstawia Mussołiniego w cza-

zraniony nos.

wbrew jego zamianom, zażądał od niej zrzee^e 
raa się sukcesji w  zamian za i o ofiarując jej 
zapis ponad powyższy posag jeszcze 200.000 ko 

jrcm i zagroziwszy, żo w razie niezgodzenia się, 
cały m ajątek  sprzeda i rozporządzi ciepłą ręką 
gotów ką według swojego życzenia.

Fani Angerma-nowa w asystencji męża na l.o 
się zgodziła, ftp. ii>ż. Suszycki umarł nie zd'"- 

| ławszy fundacji założyć i zapisał cały majątek 
swojej żonie śp. Wandzie, k tó ra  również zmar­
ła przed zrobieniem odpowiedniego ak tu ,  za­
pisując cały m ają tek  swojej siostrze ciotecz­
nej, pani doktorowej Kuleszynej z ustnem po­
leceniem zrobienia fundacji. śp. drowa Kule. 
szyna, pomimo, że miała niezamożne dzieci i 
nie miała żadnego prawnego przymusu, nie­
zwłocznie po śmierci śp. W andy  Suszyć,klej ak t  

'fundacy jny  u  notarjusza podpisała, zrzekając 
. . ,  . . , sic n a  fundacje całego m aja tkn  i  zapraszając

6‘e podroży do Trypol.su na pokładzie dread- profo80TÓW Stefana Paw lika ze Lwowa, Józefa 
noughta •’ C av o m « z przepaską bandażującą UUI Pomorskiego z W arszawy i niżej o d p is a n e g o

[do zrobienia szczegółowego projektu fundacji 
• S t a r a j ą c  się wejść w myśl zapisodawców, zo.

stał zrobiony projekt ustaw y fundacyjnej, ino 
l[eą  którego m ają tek  Boguchwała i Lutoryż zo 

Gdańsk, 13 kwietnia (AW). Paul Boncour stały przeznaczono na Ins ty tu t dośw iadczalny 
przed wyjazdem przyjął przedstawicieli prasy. Rolniczy z badaniami zootechnicznemu jako  
do których powiedział między innemi: "  glówtnym przedmiotem badań, skłoniło nas do

Słoja podróż do Polski i Gdańska nosi chara- nadania  tego charak teru  fundacji przekonanie, 
k te r  studjum. Mój urlop zużytkowałem na że hodowla zwierząt jest w  tej chwili najważ- 
zbadanie granicy polskiej od Wilna do Ma- niejszym i najbardziej upośledzonym działem 
łopolski, specjalnie studiowałem granicę polsko- rolnictwa polskiego i że inne zakłady rnukow e 
sowiecką. Kwestja obrony granicznej jest  tam "  tym  kierunku pracować nie mogą zo wzglę- 
inną. niż między Polską i Litwą oraz między du  na  w *Jkre bardzo z pracą na tym polu polą- 
Niemcnmi a Polską. . czone koszta.

Do G dańska pr7.vbv.ein by specjalnie zoba- Co do s. p. W acława Pasterczyka, *o było nie 
czyć objekty  sporne t. j. skrzynki pocztowe i zapisem _ testamentowym, lecz życzeniem funda- 
}X>].skie składy amunicyjne na W esterplatte . —1 torki, ażeby, o ile to bodzie możliwe, pozostał 
Sprawy te częściowo związane są 7. poloż.eniem jńko zarządca m ajątku.
geognaficznem. Jestem pewny, że stosunki poi- Przec inko  fundacji został, jak zwykle, w j-  
sko-gdańskie ułożą się jak naiłepiej, o ile obec- toczony proces przez p. Angernmnową, prze- 
ny kurs polityki senatu utrzymany zostanie. £ ra’iy we wszystkich dotychczas instancjach. 
Jes tem  przekonane, że Gdańsk przy polepsze- F undac ja  obecnie już jest zatwierdzona, lecz 
niu się sytuacji finansowej w Polsce podniesie dla niewiadomych przyczyn do tej pory przez 
się do  poziomu portów międzynarodowych. I '''dadze nicumchomiona.

N a pytan ie  jednego z przedstawicieli p rasy , '  Edmund Zalęski w. r., profesor Uniwersytetu 
czy  opinja gdańska  w Lidze Narodów nie u- Jagiellońskiego, Dziekan W ydziału Rolnicze, 
cierpiała wskutek częstych sporów z Polską, S°*
minister zapewnił, że trudności rozwiązania, .uuimimu.i.mimiMMMaMHH H i I 1 g BB B  ||

E c i i c o u f  o  s p r a s a o c l t  P o l s k i  i  G d a ń s k a

fcpomyeh zagadnień znajdują w Lidze ma pełne ( 
zorzumienie. Liga Narodów zdaje sobie sprawę 
z tego, że wolność i niezależność Gdańska jak 
również jego kultura powinny zostać nietykal­
ne. Nie można jednak zaprzeczyć, że Gdańsk 
posiada dla Polski wielkie znaczenie. Wolne 
Miasta i  P olsk a  są  ze sobą silnie gosmularcz.o 
związane i ^ b ie g ie m . w ą s i w n . ^ ^ S ^ f i o n n  ch

k r o n i k a
Krakówą 13 kwietnia.

D a l s z e  d e m o n s t r a c j e  
„  b  e u ? #  i* ,, %yu,** “ ««•---------*~

   W-czoraj przed południem odbiły się w kilku
interesów. W ielka misja Gdańska jest pośredni- gunktadi miasta demonstracje bcwobotnvcli — 
czenie w zbliżeniu kultury polskiej i niem iec-; p « ed gmachem państwowego urzędu pośrednim- 
k le ' ’ ... .[twa pracy przy ulicy Leszno zebrał sio tłum bet

iiiÂ s i w.nd^dat-inze 1 olsKi; robotnych w liczbie około 200 o-sób, dom aga ją
w* powybijała w gma-

eo
%
Zapytany,

do Rady Ligi, Boncour odpowiedział, że pogląd Grupa T-yrostkó,, ^  „ s  -
Policja rozprószyła demon- 

s-tra-iitów. W drugim wypadłku przed centralnymwi. Polska i Niemcy muszą jednocześnie wejść 
do Rady Ligi. Niemcy z wejściem Polski do 
R ady  Ligi nic nie stracą a sprawiedliwość w y­
maga, by wszystkie kwestje sporne były załat­
wiane przy wspólnym stole.

Na zapytanie, co myśli .o położeniu gespo- 
darczem Polski, odpowiedział Boncour, że Pol­
sk a  przeżywa obecnie kryzys gospodarczy. Do 
wybrnięcia  z niego potrzebną jest jej pożyczka. 
Minister z całą pewnością twierdzi, że Polska 
otrzyma pożyczkę.

Boncour w Berlinie
Berlin, 13 kwietnia (PAT). P. Boncour przy­

był wczoraj wieczorem do Berlina, gdzie zamie­
rza nawiązać kon tak t  z socjalistami niemiec 
kimi. Z tej okazji *Taegiiohe Rundschau* po­
święca trzeci już z kolei a r ty k u ł  podróży Bon- 
ecura ,  k tó ra  zdaniem dzienni!;a jest z nową 
Intrygą polityczną osnutą dokoła wejścia Nie­
miec do Ligi Narodów.

F undacia  d la  In sty tu tu  R oln iczego
w Krakowie

» Przed kilkunastu dniami w Boguchwale pod Rze 
MJowem tamtejszy obywatel ziemski, Karol Aoger- 
mam, zastrzelił w sposób skrytobójczy Wacława 
Pasterezyka, zarządcę dóbr fundacji imienia ś. p 
Zimona i Wandy Surayekich. Powodem zbrodni 
miała być dążność ze strony zainteresowanych do 
obalenia testamentu i na tern tle powstała niena­
wiść do ś. p. Pa storczyka. Pierwsze doniesienia 
o te-m morderstwie dotknęły także pobieżnie i błę­
dnie samej sprawy fundacji. — W tym względzie 
otrzymujemy od dziekana ani wersy st et u Jagiel­
lońskiego, prof. E. Zaleskiego, następujące przed­
stawienie stanu laktycMiego fundacji:

S. p. inż. Zenon Suszyeki, w ychow any wu 
Francji, dorobiwszy się w Polsce znacznego 
m ają tku , postanowi} obrócić go na. cele użytecz­
ności publicznej. Pierwotnie nosił się z zamia­
rem  zapisania go Polskiej Akademji Umiejęt­
ności, ale zniechęcony sprzedażą Szczawnicy, 
zmienił zamiar i postanowił utworzyć fundację 
samodzielną. Przyjąwszy na wychowanie m a­
łą dziewczynkę, dal jej wykształcenie, w yposa­
żył 80.000 koron i wydał za zamożnego i zac­
nego człowieka ś. p. inż. Angenmma. Ju ż  po 
wyjściu zamąż pani Angermanowa uzyskała od 
ś. p. Suszyokiego zaadoptowanie jej. Podpisu­
jąc  a k t  adaptacji śp. Suszyeki nie zdawał sobie 
sp raw y, jak  Lego dowiedli świadkowie, sk u t­
ków  prawnych tego ak tu  w odniesieniu do su ­
kcesji. Dowiedziawszy się o nich, przerażony, 
że zamiar jego utworzenia fundacji spełznie na 
niczem, m ają tek  zaś przejdzie na w ychow ankę

urzędem pośrednictwa pracy na Ciepłem zebrał się 
tłum, złożony z około 800 osób. Policja rozpędziła 
tłum podobnie-, jak na ulicy Leszno, bez użycia 
broni. Aresztowano 4 osoby, które stawiały joli 
cji o-pór.

B ó j k i  m i ę d z y  z w o l e n n i k a m i  
f a s z y z m u  i  m o n a r c h i z m u

Z W arszawy telefonują nam:
W  łonie powstałej niedawno w organizacji 

zwanej »Konfederacją idei, pracy i czynu*, 
przyszło wczoraj do s tarc ia  między kierowni­
kiem faszystów polskich, Wiktorem Szczawiń­
skim, a  twórcą kola monarchistów, Adamem 
Szkocki®. Powodem była różnica zdań o ideo- 
logję organizacji. Po ostrej wymianie zdań 
zwolennicy Szkockiego wyrzucili Szczawińskie­
go na podwórze, zaś sym patycy Szczawińskie 
go nadwerężyli Szkockiemu żebro.

F a ł s z y w e  d o l a r y  n a  c z a r n e j  
g i e ł d z i e

Z W i 1 n a  donoszą:
Wczoraj w godzinach wieczornych ukazały się 

na czarnej giełdzie w obiegu fałszywe banknoty 
dolarowe. Wśród c-zarnagiełdzianzy zapanował po­
płoch. Ukazanie się falsyfikatów na rynku wileń­
skim, jak również fa-k-r wykrycia ich przed nieda­
wnym czasem w Glębokiem wskazuje na to. że 
mam tu do czynienia ze zorganizowaną bandą fał­
szerzy w Wileńszczyźnie.

Na Litwie za d a ją  zerw an ia  
sto su n k ó w  z W atykanem

Z Kowna donoszą:
N a posiedzeniu komisji dla spraw zagranicz. 

ych opozycja wniosła pro test  przeciw decyzji 
papieża n a  utworzenie nowej kościelnej pro­
wincji litewskiej. Zdaniem opozycji, p ro jek t 
ten jest usankcjonowaniem przez papieża przy­
należności Wilna do Polski. Opozycja żąda  ze­
rwania stosunków 7. W a ty k a n e m /

J a k i e g o  , , t o w a r n “  d o s t a r c z y ł y  
N i e m c y  s o w i e t o m

Sowiecka »Aasza Gazeta* donosi, że m aszy­
ny  do pisania, a ry tm om etry  i inne narzędzie, 
sprowadzone do Banku Państw a * Niemiec, o- 
ka-zały się staremi i zupełnie prawie nie nadają- 
cemi się do uży tku  rupieciami, które zagranicą 
już dawno wyszły z użycia.

KWIECIEŃ W GWARZE LUDOWEJ. Do kwie­
tnia, tak, jak d-o innych miesięcy, przywiązanych 
jest wiele przypowieści. Około św. Wojciecha i św. 
Jerzego wróżyć już można było ze zbóż o urodza­
ju. Mówiono też:

Na śiviqtog‘0 Wojciecha 
Rośnie w -polu pociecha.

Burza w dniu tym zwiastowała dobry uróJzaj: 
Kiedy girami na św. Wojciecha,
Rośnie rolnikom pocie-cha.

Ruś do świętego Jerzego (dnia 24) przywiązy­
wała tak-iesime znaczenie, gospodarze wychodzili 
z chlcbein i wódką na pola. oglądać urodzaje. Zda­
rzało się jednak, że 0'baj Jerzowie, wiosenny i je­
sienny, zawodziMi. — Stąd na Rusi przypowieść: 
„Odym Jiołoden, druhij holoden11. Jeden niedobry, 
drugi nic lepszy. — Święty Marek ta-kżo wróżył
0 przyszłości urodzajów. W cknu.n tym wychodziły 
procesje nft poła. Do kii a św. Marka jest także 
przywiązanych kilka przypowieści:

Święty Marek
Rzuci do wody oga-mek.

Albo:
Święty Marek 
Poszedł na folwarek 
Oglądać żytko, o 
Ozy weszło wszytko.

Wreszcie:
Na świętego Marka
Późny siew ow.-a a wczesna tatarka.

W kwietniu przypadały zwykle dmi krzyżowe, 
robót o-kolo z a s ie w ó w  nie było, gdyż przysłowie 
powiada:

1 lnic krzyżow o rnęka Boża,
Wstrzymuj s‘ć 0(1 siewu zboża.

W lasach i na polach kwiecień bjT ożywiony. 
Wszystko zieleniało, lipa. buk, klon zaczynały się 
rozwijać, ptact-ko przelotne przybywało co-ra-z gę­
ściej, słowik śpiewał, jarakótki krążyły w powie­
trzu, spieszne lepić gniazda. KuO-culka wróżka ku­
kała w lc-sie, rech-o-t żabi napełnia! powietrze. Ro­
boty wszędzie więcej, niż podołać można.

O WYZNACZENIE DELEGATÓW DO KOMI­
SJI BADANIA CEN. Po ogłoszeniu rozporządze­
nia wykonawczego Rady nuiuiistrów z 10 lutego 
b. r. do ustawy o z-ubezpiecze-mu podaży przedmio 
tćw powszedniego użytku, -powzięło prezydium 
miasta Krakowa uchwałę, stwierdzającą potrzebo 
wyznaczania cen W mieście i zgodnie z przepisami 
rozporządzenia odniosło sję <j|j -województwa o 
wskazane zaze-szeń, które należałoby wezwać do 
mianowania swoich delegatów na członków koin:- 
oji. Po odpowiedzi województwa wezwał magistrat 
odnośne zrzcezeiwa, aby w terminie dm 8 mi u wy­
mieniły swoich deiegatów ćito komisji. — Obecnie 
upływa termm delegowania członków komisji 
przez zrzes-zc-iiia. O ile zrzeczenia te wezwaniu ma-, 
gd.-dratu zadość nie uczynią, prc-zydjtnn mias-ta w 
myśl p-rze-pisów ustawowych, zamianuje c-złonków 
kom kit z urzędu, tak, by komiisja do badania cen 
mogła być uruchomioną w dniach najbliższych.

KONTROLA W PIEKARNIACH. Władze kra 
kow-kie przeprowadziły w tych dniach w piekar­
niach i sklepach spożrwczyeli kontrole, która wy- 
k-wailrj Wagi. j’dUob‘Tie'wypadki stwicmzwó'' 
ku piókaniiach, między imu-mi w sklepie Biniera 
przy ulicy Karmelickiej, Śc-hnidzera przy ulicy Ba 
lóicgo, w pie-kaini A i morowej przy ulicy Krowo­
derskiej, w piekarni Rąezkicv, i cza przy u.l Krowo­
derskiej, w jiiekar-ni A brali:,mera przy ulicy Lo 
bzowskiej. Wia-ś-eie-iele pouwższycli firm sprzeda­
wali ehleb o wadze 8—5 dkg. mniejszy na 1 kilo­
gramie. Przeciwko niesumiennym kup,'-om wdrożo 
no dochodzenia sadowe.

CENNY DAR DLA TOWARZYSTWA MIŁO­
ŚNIKÓW KSIĄŻKI. Znany z ofiarności bibljofi-1
1 założyciel czasopisma „Eali-briw', Fraucfeasefc Bje- 
siadocKi zo Lwowa, przesiał Towarzystwu miło­
śników książiki iv Krakowie większą ilość cennych 
i bardzo rzadkich druków z zakresu bi-bljogra-fji/ 
grafiki i t. p. Wśród darowanych książek znajduje 
s-ię poszukiwane Bibljągra-f. Ksiąg dwoje, Lelewe­
la Bibliographica Polonica XV. et XVI. Wierzbow­
skiego, Zbiór odcisków di-zew-orytów w różnych 
d-ziolach polskich w XVI. i XVII. wieku Mucz-ko-w- 
skiego. Ostatnie dzieło należy d-o białych kruKów, 
albowiem z cal ego miklad-ii wyratowano w czasie 
pożaru miasta 150 egzemplarzy. Hojny ten dar w 
rlziDiejszych czasach zasługuje nri szczególniejs/a. 
uwagę.

KOLEJOWE BIURO INFORMACYJNE. W kra­
kowskiej dyrekcji kół,ei państwowych utworzono 
w gmachu dyrekcji biuro Nr 4 na parterze (wej­
ście od ulicy Paderewskiego, telef. Nr D1 OS), biu­
ro iufo-rnuK-yjne, którego zadaniem będzie udziela­
nie pidńicsnoekii wszfrfkich informacyj, tak z daie- 
ćauty liamdlowej, jak i rucho-wej. Rów m.cześiiio 
zwija się infoirmafoni na k rak owsik im dworcu oso- 
ł-Owyin gilbowieńu postmuiok ten, utworzony w 
czasie wojny, •/. po-wodu częstych zmian w rozkla 
dach jazdy, obccniie nie odpowiada celowi. Nato­
miast dla wygody publiczności będą- wyłożone w 
west.i-bu.lu oJ.p.jiwiednio tablico, na których umie. 
»d się ohow-ia-zujacc rozlrłady jazdy.

ZE ZJAZDU RESTAURATORÓW. Wczoraj po 
zukończcniu obrad, uczestnicy zjadzu udali się j>o- 
ciagiem do Okocimia dla zwiedzenia tamtejszych 
fabryk, poc-zem po powroc-ie do Krakowa zjazd doz 
w-iązal się.

TARG POZNAŃSKI. Izba- Iia-udlowa i przemy­
słowa w K-rako-wie zawiadamia osoby interesowa­
ne, iż miejski urząd Targu Poznańskiego w P o ­
znaniu postanowił zorga.nizioiwać kilka stoisk zbio­
rowych dla drobnego przemysłu i rękodzieła pol­
skiego. Wobec krótkiego termi-n-u, który pozostaje 
do otwair-cia Targm (od 2 do 9 maj-a b. r.), winny 
]nzcd.-jięib-iiorstwa zaiutweiso-wane zgt-iMó się hez- 
zwlocizoie do wymienionego urz.ędu largu  w Po- 
zjiamiu (ulica Głogowska 42). Oplata stoiska dla 
po^zozegółnego wystawcy wyniesie około 8 zło- 
ty-cli.

NIESZCZĘŚLIWY WYPADEK NA WAWELU.
D/imaj w goa.z.:inac.b iwrannych jiostonui-kowy P.P. 
Ciiolewka Stan i-i a wy w czasie pehiicaiia służby na 
dzi-edz-ińcu Wawelskim ztoetal ciężiko raniony w 
głowę przez deskę, którą sltróż wawelski zrzucił 
prze-z We-u-wagę z k-rużga-nk-u II. piętra. Posterun- 
koweg-o odwieziono dor-ożką na klinikę chirurgi- 
craią. Stroi jego nie budzi obu-w.

WYPADEK TRAMWAJOWY. Pogotowie ratuu 
kowe opatrzyło ucznia- II. kła-sy gimnazjalnej, Ta­
deusza Sohubera, który, wskakując- do tramwaju 
w Rynku glówinym, dostał się mięzdy kola ku- 
plówki. Dzięl-d szczęśliwemu zbiegowi przypadku, 
Schub&r, pn-óc-z lekkich kont-uzjg, nie odniósł p o ­

ważniejszych obrażeń.

ARESZTOWANIE MORDERCY MARCINA DO. 
ROCHY. śledz-two poRcyjne w sjK,aw-ie zamordo- 
w-ania hamdilaiiza bydła, Marcina Doiochy i jego 
sl-użą-cogo, w les-ie między R.ze-s-zowem a Sokoło 
wem, doprowadziło do aresztowania mordercy. — 
Jest nim bliski krewny L  p. Doro-ehy, Stą.por,‘któ­
ry prayznal s-ię do winy i odstawiony został do 
więzienia w ltzeszo-wie.

ARESZTOWANIE KASJERA OKRĘGU KRA* 
KO'WSiKIEGO. Łącznie ze sprawą adjutant-a O. K. 
N. S., kapitana Reinera, prokurator wojs-kowy za­
rządził ares-zt-owamie kasjera dowództwa okręgu 
korpuśtiego. por. Tani. Lejca/oka. "

C-ZYJA WALIZA? Organa, policyjne zakwestio­
nowały u jednego z osobników żółtą, skórzaną wa 
li-zę, w której znajdowały się dwa srebrne koszycz­
ki na odastfca, oraz podręczna kasetka. Rzeezy te, 
które utożiia oglądać w ekspozyturze śledczej pod 
„Telegrafem-', pochodzą niewątpliwie z jakiejś 
krmlzie-ży. " ■ ■*

KRADZIEŻ BIżUTERJI. Nieznani spmwcy wla 
mali się do mieszkania -Karoliny Kurasaewicozwej 
przy ulicy Lobzo-wskie-j i skradli jej biżuterię.

1. 1, parter, posiedz.enie ś 1 ąsk o - k r ak o ws k i eg o od- 
dziŁal-u Polskiego Towarzystwa chemicznego. Na 
posiedzeniu odczyt dyrektora dra Leonarda Biern 
pod tytułem: „Działalność państwowego Zakładu 
badania żywności w ostatnich ddwóeh la-tócb“.

TEATRY-KINA-KONCERTY
D n ia  15 k w i e t n ia

ZMARLI:
— Franc4&zek T o n  d e r a ,  profesor IX. gim­

nazjum w Krakowie, zmarł w GG roku życia. ś. p. 
Ttuniclera był aiułorem cennych prac z zakresu przy- 
aod-azna-wstwa i członkiem korespondentem Pol­
skiej Akadem-ji Umiejętności.

— Bronisław R o ż e c k i ,  dyrektor fabryki 
przc-two-rów tłuszczowych w Trzebini, umarł w 4t 
roku życia. _

i e  A l i t y  ~ J l I S l
Teiłf mtajski

in. Sł3VKki330
Począł, o g. 
7-31 wieczór

p a r  P R Z E D S T A W IE N IE  S 7 .aO I.N E  IB S

W E S E L E

PRDGKAM KONCERTÓW „POLSKIEGO 
RADJA“.

Dzisiaj, wc czwartek, 15 b. m.:
Godzina 17.30—18.00: Koncert -orkiesti-y „rol- 

.-kiego Radja“.
God'ziua 1S.00—18.23: Wykład.
Godzina 18.30—19.00: Koncert- orkiestry (część 

druga).
Go-dzina 19.00—19.20: Wykład.
Godzina 19.20—19.40: Odczyt pod tytułem: „Ho­

dowla zwierząt w Polsce11 wygłosi p. Zygmunt 111- 
natowi.cz, uaczeluiik wydż-itfki łiodowli zwierząt 
M. R. i D. P.

Godzina 19.40—20.00: Komunikat ltolnic-zy.
Godizina 20.30—22.00: Koncert orkiestry „Pol­

skiego Radja11 (muzyka operetkowa i taneczna).

f     ^

I  Podnoście piony csrodóoi t
^ warzęwnycfl i o&wcowydi! ^

O jfite plony w ogrodach warzywnych i owo­
cowych osiąga się używaniem mieszanek na­
wozów sztucznych, produkowanych z mączek 
mięsnych, rogowych, kiw i bydlęcej i potasn, 
zawierających wszystkie sole odżywcze w od­
powiedniej proporcji.

Na 100 m5 potrzoba 2 —8 kg mieszanki. 
Wysyłka w pakietach pocztowych.
Specjalne mieszanki na kwiaty doniczkowe. 
Oferty ze sposobem użycia i tabelą potrzeb­

nych ilości na różne gatunki wysyła odwrotnie

..SPERFO S F ai“ fabryki n aw ozów  szturznyck
JUZBiU 1 n u iu m  r u wu  ( iilc ń itli 5. fi, 

Wróblik Szlachecki, p, loco,- łiss

T E A TR  ..B A <iA Ti;i,t“
AV jj'ii\tek  d n ia  16 k w ie tn i a  1926 r. o g. 8 w ie c z ó r

T Y L K O  JE t> E N  W Y S T Ę P

M IĘ D Z Y N A R O D O W E G O

B A L E T U
ZE SŁYNNĄ ElilHA BAl/i R1AĄ i

G . B O » E N V ( E S E R
<<:. B O D E W iE S E R  -  r .  IS l'R G  -  . D IB S h l —
K. EH HUTO -  H . H O I.G S R  — M .  l i l iC H A W  — 
\V. UHL) — Przy fo rlep ian ie : D y r. W lodz . K le in e r  
7 ,espń l m u z y c z n y  Z w ią z k u  M u zy k ó w  E o lsk ic h
B ile ty  w c z e ś n ie )  d o  n a b y c ia  w  k a s i e  „B agateli**

<i u f f l i i r  r u u

W T x ń M  J j i i S i l

TKTAT0
ŚMIECHUII

H U R O L D  L L O Y D
Począt. przedst w wielkiej kometlji w 12 aktach

w niedz. o g. 3 $ !£  NIE PRZEJMOWAĆ

KINO R E D U TA ul. Lubicz L. u 
otok Owor.kol,

NA BODY sławny atłełat g im nastyk, żongler i telepata 
w  2 dram atach sześeioakto3vycli silnie sensacyjnych

WIELKI NIEZNAJOMY
T Y R A N  S A H A R Y
Ra?em 12 aklów  program u, niewidzianego w  Krakowie•'V %-rv-.L-nn-i CrkiesllTT 1 t>U‘ku Wip̂ róW KOlT
P o c z ą te k  o  g . 5 - le j  o s t a t n i  p ro g r a m  o  g , 9-te}

— „GAZETY LITERACKIEJ!1 Nr G już wy­
szedł z druku i zawiera szereg cic-kawych artyku­
łów, jak: Antykwaria-t dogmatów (artykuł wstęp­
ny). W pierwszym szeregu (Leon Kruczk-o-waki), 
‘Jst-a-tni ŚY-ajdeto-ta (dok., Józef Ujejski), ;;0  Pu- 
s-z&zy Jo:llowoj“ Żeromskiego (Józef Witt-iin), Eu- 
gciijus-z O‘Nei-1-1 (Helena K-wioc-iuska), Aktu-alność 
Heinego (Ma.rja Przedborska) i dwie nowele: Zem- 
eta Ekranów (Bronisław Bodkowski), Paś baran­
ki moje (Adam PloJewika). O nowej powieści Jalu 
Kurka pisze Witold Zec-henler. Wiersze Jerzego 
Romuda, Jerzego Bramina i Marjana Lewiego, — 
1’iócz tego bogaty dział aktualny i krytyczny, 
-kronika literacka, teatralna i filmowa, muzyka, 
satuki i)la-S'tyc-2nc i t. d.

]; Dbajcie o swoje zdrowie! jj
„S zw a jca rsk ie  gorzk ie z io ła *1
(z marką kogut) usuwają choroby 
żołądka, k i s z e k ,  obstrukcje, 
kam ienie żółciow e i t. p. Idealny, 
naturalny, łagodny środek przeczy­
szczający, ułatwiający funkcjo orga­
nów trawienia i działający prze- 

*■ /ko n a d m ie rn e j  o ty łości.  Pobudzają apetyt 
i wzmacniają organizm. — Pudołko z ł 1*50.

Sprzedają apteki i drogerje. 2156
H uitow na sprzedaż w Krakowie:

I I  Składy apteczne , , Z o r j a 4< ćw. Sebastjana 9 /tl *
H N W M e ó M t m m M M c i c t m M M

PRAWO POLITYCZNE SOWIECKIE. Wykład 
pod tym tytułem wygi wsi- red. K-oswtanty Srokow­
ski w Koi]egjum wykiadów mwkioiwych w s-o-botę, 
17 bill., o gOiteimie 7 wiecąoirem. Prelegent omówi 
pod&ta-wy k-o-nsfyt-u-cji sowieckiej z 18 li-pca 1918 
roku i kons-tytueji federalnej z G lipca 1923 roku, 
zdiaT-akiteryzuje oba akty ustawodawcze, jako pro 
dukty twórczości prawniczej, i-cwolucyjnej i jako 
próby oparcia ustnoju  ̂ połitycizincgo na zasadzie 
-tak zwanej d-em-okira-cji bezpoś-redwiej, nie-parla- 
niisiairncj (sowiety). Dalej autor przedstawi zasa­
dy sowieckiej p-ołityk-i narodowościowej i sposób 
wyprowadzenia ich w życie. Krótka charakterysty­
ka prawa adniinist-racyjnego i kilku kodeksów 
puWic-7,no-gospoda.rc.zych (kodeks agrarny, kto-dekj 
pracy i t. d.) zakoik-zy tm  wykład.

ODCZYT O ŚW. FRANCISZKU Z ASSYŻU. 
Profesor d-r Skuni-daw Kozłowski wygłosi odczyt* 
„Św. Frainc-i&zck n a  tle polityc/.ncin i spoleczuom 
■s»cj epoki11, iv krużgankach OO. Franciszkanów 
w sali w Boskiej w sobotę o godzinie G i pól wie 
C-ŁOrein.

Z TOW. FILOZOFICZNEGO We czwartek, 13 
kwietnia, o godzinie 6 wieczorem w sali semina- 
rjum filozoficznego (ulica św. Anny 12, parter) 
dr Eu gen jus z Baut.ro przedstawi dalszy ciąg swej 
pracy pod tytułem: „Idea totalności w filozofji
i teorji prawa11. Goście mile widziani-

POLSKIE TOW. CHEMICZNE. W poniedziałek, 
10 bm., o giod-zanie G wieczorem, odbędzie się w 
s-ałi wykł,udowej państwowego Zakładu badaaiia 
żywności w Krakowie, ul-ica Zugmu-nta Augusta

„ P r o m i e ń 11
Podwale 6

P A R Y Ż
w epoce jafcz-barulu, m orffny i kokain j^  stolica 
nauki, sztuki, stolica niebieskich ptaków  — 
w 8 aktowym  dram acie z  prologiem na tle rozlu­
źnionych stosunków  po wojenny cii w Paryżu* 
PR O G RA M  TY L K O  D LA  DOROSŁYCH

♦ ♦ ♦ ♦

j n i n i r
Stradom 15

Stanay od 5 ,7 I 9 
w niodz. o flodz, 3

Arcvdzieto wytwóiiri „Param ounia* ^

POLA NEGRI
w na}wl|k>zij itgorocznaj kreacji Jiita

CZARODZIEJKA
Nad program komtdja amorykartska pt.

Z Ł O ItZ IE J
w głównej roli MAC SEXNET 

♦ ♦ ♦ ----------------------------
♦ t

♦ ♦ ♦
Kajpotęiniejsz/ hymn ku chwal* *>»»*"* '

WANDA
Gertrudy 5

Począł, przedst. 
o g. 5, 7 i 9-lej 
w niedz. od 3-ej,

KU LTU R A
C i A Ł A

Fpokowy titui w 8 wielkich akiach. — Kultura 
ciała kobiecego w starożytności, w średniowieczu 
i współczesna. — Estetyka linii ciała. — H arm onia 
ruchów. — W ystępują najw ybitniejsi oraz naj* 
stynuicjsi tancm istize, m iedzy innem i: Tamara 
Karsawina i Władimirów. Nad p rogram : MaJnow«zjr 
tygodnik Pathdgo oraz Świetna komedja am eryk

  ==== Naj" pogodniej szy i najwesetsr-y program  sezonu! a. - -— ':“r  ~-
:.~.r 7A M^tetkl© s ło n e c z n e  a rc y d z ie ło  „ U Iy “  p . t .  ~~ ~

CZAR WALCA
'  ----- Upojny jak miłośó, tekki jak szam pan , na tchn iony  • -

atm osferą Sfransowskiego walca. 10 wielkich aktów . g
: W głównych ro a c h : M ad y  C b r ts t ln n s  — jako ;--------

-t:------ księżniczka austrjacka, X enSn D e sn l — jako wie- ~~
ĘĘ— ■'|  deóskie dziewcze, W llly  F r l s c h t  — jako ad iu tan t •— ----

   porucznik. Gwóźdź sezenuf Kenaacja dn ia ł W spa- ■■ *j z
- ■ — - niałe sale cesarskie. — Szyki, pom pa mundurów'. — •

- Romans księżniczki i ad .u tan la . — Tajemnica dworu
H absburgów. — Niebywały przepych w ystaw y. — =====
Ukryte zabawy arcyUaią^H * d a ™ dworu. U w aga: ----- —
Z u a e z n l c  z w i ę k s z o n a  k o n c e r t o w a  o r k i e s t r a !

S Z T U K A św. Ja n a 4 m i S Z T U K A

Starowiślna 21
Początek przed- 
w dnie powsz. 
godz. 6, 7 i 9. 
n uiedz. od 3.

S E  . . A C Y . I . , U - A T , l i l h C V J N A  iU IB D lJ  E E A

SPUŚCIZNA 
HABSBURGÓW

I W w w W W V W V  /wx / V...- v» W W
[ wielki dram at ero tyclno-sensacyiny 9 aktach 

W roli głównej urocza rosjanka W iera W oronm a 
i najw ybitniejsi artyści scen w iedeńskich. — 
K alet i trupa kartów  kab are tu  K onachera — 
U roczystości nocne na Dunaju. Czar rozkosz­
n ego  W iednia. Niebywały przepych i luksus
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T E A T R  B A G A T E L A
W  r o b o t ę  d n i a  S7 k w i o i n i a  o g o d z .  S*15 w i e c z ó r  
i  w  n i c t f z .  18 K w i e t n i a  o  g. 4*30 p o i .  i  8*13 w l e c z .

H B f  T Y L K O  3  W I E C Z O R Y

HUiORU I TAŃCA
l ’<(7.fal blorij:

W i k t o r j a  K a w e c k a ,  wszechświatowej sta­
wy śpiewaczka, fjwiaKcla operetki warszawskiej. 
M a r i a n  R e n t g e n ,  jedyny w Polsce wy­
konawca piosenek przy gitarze. C z e s ł a w  
S k o n i e c z n y ,  znakomity komik, artysta 
farsy w arszaw skiej H e l e n a  S ł a w i ń s k a ,  
balerina Teatru Wielkiego w Warszawie.

Z TEATRU IMIENIA JUL. SŁOWACKIEGO. 
Dzisiaj na szikolnom pi-zedstnwien.iu ukaże się „We 
sele“ _ Wyspiańskiego. .Jutro ostatnie występy p 
Jadwigi Smosarskiej w kreacji Ludwiki w Szylle- 
tow.-kiej „Intrydze i miłości11. W sobotę wejdzie 
na afisz pogodna i pełna wiośnianego wdzięku ko- 
medja miłosna Joachima Forzauo, nieznanego do­
tąd u nas autora włoskiego. Przygotowana reży­
sersko przez p. Jeck]Oiv.s''kieg«>, da w głównych ro- 
laeh pole popisu pp. K os-o c ki oj i Niew iarowiezo- 
w i. oraz pp.: Kosmowskiej. Leliwie, Sawickiemu 
i innym. W niedziele po południu grana będzie po 
raz ostatni w tym sezonie niespożyta „Trójka hul 
tajska". Wiełkietn zdarzeniem arly-lyczuem hę. 
tlzie wprowadzenie rozgłbśuej ,,Św. Joanny'1 Sh.a- 
wa, która wskutek trudności ceiuuralnych, szczę 
śliwie ominiętych, tak późno wejdzie w Krakowie 
na scenę.

GERTRUDA BODE.WIESER wystąpi «■<«-/. 
e międzynarodowym baletem w Krakowie w pią­
tek, IG bm., o godziwie 8 wieczorem. AYspóiaktti- 
Tami artystki jest chór tancerzy, stanowący albo 
tło akcji, albo grupę, która w niej uczestniczy. — 
Prasa zagraniczna zachwyca się kreacjami Boden 
vicser: sensacyjne mister;jum miłości pod tytułem: 
„Krzak gorejący" z muzyką Ozerepnina, „Suita ta ­
neczna Strawińskiego, jako ekscentryczna gro­
m k a ,  doprowadzona do szału orgiastyczuago ryt- 

a wkońcu niesamowita w swoim tlemonizmiemu,
scena
BOŚcj

jllaszyna-demon". wywołuje wśród publicz-
ilobokiei i wstrząsające wrażenie.

REPERTUARY:
TEATR IM. SŁOWACKIEGO

Piątek, 10 b. m.: „Intryga i miłość".
Sobota, 17 b. m.: „Dar poranka",
Niedziela, 18 b. m., po połudmiu: „ ^ ś j k a  hultaj 

łka"; wieczorem: „Dar poranka".

przywieziono ryb i tłuszczów rybnych do Polski 
za sumę G6 miljonów złotych. Suma. ta nabiera 
właściwego znaczenia, jeżeli uwzględnimy, że za 
e-aly wywóz zboża dostaliśmy w tymsamym roku 
08 miljonów złotych. A więc wywiezione nasze 
zboże pokryło na^ze zapotrzebowaniie rył) zagra­
nicznych. To sic nazywa dochód z eksportu poi-* 
skiego zboża. j

PODROŻENIE TRAMWAJU W WARSZAWIE. 
Celem usunięcia deficytu tramwajowego, o któ­
rym donosiliśmy pdprzednio, postanowił magistrat 
warszawski podwyższyć ceno biletów do 25 gro. 
szy, ulgowych d.o 15 groszy z zatrzymaniem 5-gro- 
szowej opłaty na bezrobotnych.

PRZECIW WYGÓROWANYM CENOM NA LE. 
TNJSKACH, Jak z Warszawy donoszą, w związku 
z niopokojącemi wiadomościami o żądaniu na le­
tniskach wygórowanych cen, starosta powiatu 
warszawskieigo wydał w tej sprawie upomnienie 
tej treści, że przekroczenia tegio rodzaju przy wy­
najmie mieszkań będą karane więzieniem lub g‘rzv 
wną do 20.GG0 zł.

ROZBICIE KASY. Z Warszawy donoszą: Nocy 
wczorajszej włamali się do belgijskiego Towarzy­
stwa kanalizacyjnego „Ulen" przy Alejach Uja­
zdowskich nienfloi sprawcy, którzy rozbili kasę 
i zabrali z niej 15.000 złotych. Policja prowadzi 
energie,zoo śledztwo za włamywaczami.

WYROK ZA NADUŻYCIA W KALISKIM URZĘ 
DZIE SKARBOWYM. Z Kalisza donoszą: Wczo­
raj kaliski sąd okręgowy rozpatrywał sprawę nad­
użyć w tutejszym urzędzie sitar bo w ym. Po c-alo 
dziennej ro-zprawie, sąu okręgowy wydał wyrok, 
skazujący b. poborcę podatkowego, Paluszkiewi­
cza, za przywla.szczc.me kwoty 11.120 zbytych, na 
dwa lala ciężkiego więzienia z pozbywaniem praw, 
Bańkowskiego za przywłaszczenie 3.048 złotych 
również na dwa lata więzienia, J. Ruclowicza za 
przywłaszczenie 100 złotych na półtora roku wię­
zienia i zwrot sumy, M. Sopańskiego za przywła­
szczenie 30 zło-tych na półtora roku więzienia, S. 
Fal cek i ego za przy w łaszczenie i fałszerstwo na 
póltljira roku więzieima, naczelnika urzędu skarbo­
wego. radcę Kouonowicza, za niedopatrzenie na 
200 złotych grzywny z zamianą w razie niewy 
plaeałności na 1 miesiąc aresztu.

WYKRYCIE SZPIEGOSTWA W WILNIE. Do­
noszą z Wilna: Śledztwo w sprawie afery szpie­
gowskiej trwa w dalsc.ym ciągu, Stwierdzono, że 
Tumo-Slawiński porozumiewał się z szefom szta­
bu genialnego litewskiego, znanym polakożercą 
generałem Ladygą, w sprawie sprzedaży planów 
wojskowych, połączeń telegraficznych i telefoni­
cznych.

Komisarz rządu ]>oriągnął do odpowiedzialno-
za ujaw- 

śledztwa w sjira-
śei pisma „Słowo" i „Dziennik Wileński 
n i cnie szczegółów, dotyczących 
wie afery szpiegowskiej.

ZE SPRAW WOJSKOWYCH. Przcnie.denie do 
rezerwy służących obecnie szeregowych rocznika 
1003 i starszych, wcielonych razem z nimi, nastą- 
l*i w jesioni.

Ponarikontyngontowi rocznika 1—3 nie będą 
"'rUcKui do szeregów, lecz zostaną przeniesieni do 
' rezerwy razom z szeregowymi rocznika 100.4, któ 
rzy obecne i odbywają służbę czynną. Na czteroty­
godniowe ćwiczenia wtojskowe będą powołani w 
bieżącym roku jedynie szeregowi rezerwy roczni­
ka. 1809 i 1900, którzy przepisanych ćwiczeń w ro­
ku 1925 nie odbyli. Poza tom będą powołani na 
8-ty godni o we ćwiczenia oficerowie rezerwy roczni 
Ła 1895 i na 0-tygoduiowe ćwiczenia oficerowie 
rezerwy rocznika i 001.

Tera i n odbycia ćwiczeń będzie ogłoszony do 
datkowo.

Oprawa udzielania dalszych odroczeń odbycia 
służby wojdkowej studentom, studjujacym za. gra­
cą, a nie posiadającym matur polskich i którzy 
* wejściem w życie ustawy o powszechnym obo- 
■\Vią̂ vU sliiż-by wojskowej utracili prawo do dal- 
bzych odroczeń, jos-t obecnie w toku uzgodnienia 
lliięilzy inleaesowaiiema iiu n i s»i e r.s t \v a in i. — Urzędy 
kotularne otrzymają wkrótce wskazówki, jak ma 
ją  w tych sprawach postępować. Udzielanie zezwo 
leu na wyjazd za granicę mężczyznom 18-20-let- 
niiji najeży do kompetencji dowódców okięgów 
korpusów.

GENERAL SIKORSKI przybył dli Warszawy, 
jako członek generalskiego sądu honorowego.

DARY POLSKIE DLA SZACHA PERSKIEGO. 
P. Tadeusz Skowroński, kierownik referatu Blis­
kiego Wae-liodai w ministerstwie spraw zagranicz­
nych, wyjeżdża do Teheranu,* gdzie uczestniczyć 
będzie w rokowaniach handlowych Polski z Per­
sją. P. Skowroński będzie obecny wraz z posel­
stwem uaszem na uroczystości koronacji nowego 
6 ZA eh a perskiego, Riza-Khana. Z okazji tej uro. 
c-zyst-ośei otrzyma nowy szach liczne podarki ze 
wszystkich krajów Eiir.cipv. Z Polski zawozi dr 
Skowroński między lunenii: odręczne pismo gra­
tulacyjne od p. Prezydenta Rzeczypospolitej Pol­
skiej, oraz rzadki okaz książki. Jest nią dzieło ks. 
Krusińskiego (w języku łacińskim) z roku 1728, 
traktujące o dziejach narodu perskiego i uwzględ­
niające stosunki dyplomatyczne pomiędzy przed- 
ńoabiorową Rzeozą.pospolitą Polską a Persją. — 
Dzieło to, jedno z pierwszych w Europie ówczes- 
’1ei; było jedyna potlstawą do dziejów Persji i by­
ło tłomaczicmo na lie-zne języki okce.

Jest  to „biały kruk" — w Polsce mamy wszyst­
k iego  7 egzemplarzy tej rzadkiej pracy.

1 oza tom wiezie p. S k o w r o ń s k i  ze sobą dar fir­
my j .  Fraget w Warszawie dla szacha, a miano­
wicie wielką tacę o średnicy przeszło jednego me- 
tia. Jest to taca. platerowana, z herbami pe-rskic- 
jni i wyrytą dedykacją w języku perskim. Firma 
Fraget jest oddawna dostawcą dworu jfęrskiiego.

NAJWIĘKSZE MAJĄTKI w  POLSCE. Do naj­
bogatszych łudzi w PcJsce należy — według opi- 
nji taksa torów skarbowych — książę Adam Czar­
toryski, zamieszkały w Warszawie. Wartość ksią­
żęcego majątku osz-aSowsmo na. 15,818.548 zto- 
tye.li, a podatek uyzuuczono w wysokości 1 milion 
898 tysięcy 255 złotych. Drugie miejsce na liście 
bugoezy zajmuje Jokób Itr. I okocki, którego ma- 
jąl.ek oszacowa.no na G.GS4.804 złotych, a podatek 
wyznaczono w sumie 5G3.958 złotych. Trzecim 
z kolei potentatem jest- Ksawery lir. Bra.nic.ki, zo 
mieszkały w Wilanowie, któremu wyznaczono po­
datek w wysokości 539.213 złotych 90 groszy. —. 
Majątek jego przedstawia wartość G miljjnów 578 
tysięcy 9S7 zlotycli 77 groszy.

ZBYT DROGO KOSZTUJĄ NAS RYBY. Jak 
wynika z danych statystycznych, w roku 1925

Z e  ś w i a t a

i ii tulonego 
lezie cbiiruro ji
kongresu dokonał 
ni. oraz Cinemone-zi

PRZEDSTAWICIELE POLSKIEJ NAUKI NA 
MIĘDZYNARODOWYM KONGRESIE CHIRUR­
GÓW. Z międzynarodowego kongresu chirurgów 
w Rzymie donoszą: Obrady plenarne, jak i w po- 

óinyidi selcijtch, rozłfjżone były według 
po.rza.-.iiku i obejmowały wszystkie ga- 

pokrewne jej dzied-ziny. Otwarcia 
roi włoski, prezydent Mu.ssoli 

m: ''"••^HBięz, w imieniu naczelnycl, władz
lmu.Ja. Ptzeefetawreiele [/ołskiej nauki brali czyn­
ny udział w obradach. W ubiegłą sobotę, jo bm 
priofefor Jurasz z Poznania wygłosił referat o ńl».’ 
dziwnie i jej chimrgji.

WYLEW W MIŃSKU. Ze Stolbieo. donoszą, że 
wylał rzeczka Swisłoez, która zatopiła 10 nadbrze 
żnych ulic miasta. Istnieje niebezpieczeństwo za- 
la.nia Stacji wodoeiągiowo-elektrycz.nej.

PROCES O ZAMACH NA SYN-AGOGĘ. Z
I /pska  donoszą, że odbył się lam proces prze 
ciwko kilku członkom organizacji 1: rontbannsr, 
którzy projekfbwałi zamach dynamitowy na 

w  pażdzciriiiku 1025. 
skaza.ni zostali na kary

synagogę w Lipsku, 
W sz y s c y  oskarżeni 
5-lotnicgo więzienia.

Hubert Linde przed s^dem
Warszawa, 15 kwietnia.

Wj-padil<rem dnia na wczorajszej rozprawie bylto 
sprawozdanie pięciu ekspertów, buehalteiów i fi­
nansistów na zadane im przez trybunał i powódz­
two cywilne pytania. Prof. S a c h s  złoży] imie­
niem pięciu ekspertów następujące

OŚWIADCZENIE.
P y t a n i e  1. Jaką. sumę dolarów wyasygno­

wała P. K. O. Banowi na kupno nieruchomości w 
Łodzi, licząc kur s dolara w dniu każdorazowej 
wypłaty. ~ -

O d p o w ii e d ż. Pocztowa Kasa Oszczędności 
wyasygnowała ogółem 570.029,514.000 Mkp., któ­
ra to suma w dniu każdorazowej wvpłatv przed­
stawiała wartość 110.109.12 dolarów.

P y t a n i e  2. Jak  oskarżony Bau lokował po­
szczególne otrzymane na ton cel kwoiy z P. K. O. 
i w jakich walutach?

O d p o w i e d ź .  Bau obracał powyższem! su- 
hanni, lub też lokował je w Banku dla Handlu 
i Przemyślu w Warszawie, nabywając 70.000 dola­
rów, a z pozostałych pieniędzy wydając marek poi. 
34.405,400.000 na koszta rejetalne i przewłaszcze­
nie ,oraz zatrzymując od swoje dyspozycji marek 
polskich 53.447,350.000.

P y t a n i e  3. a) Jaki zysk lub stratę ponosi

P. K. O. na kupnie mate<rjałów budowlanych? b) 
a npożyczee pod zastaw renty rumuńskiej, c) na 
gwarantowaniu pożyczki 10.00 funtów sztorl. w 
związku z 300.000 złotych, wypłaconych G>oidfe- 
derowa, oraz 20.000 dolarów?

O d p o w i e j  ź. a) Na kupno oznaczonych ma- 
tcrjalów Bau otrzymał 70.000 złotych, z których 
zwrócił wraz z procenłami gotówką 25.000 zlo- 
t-ych, a przelewem należnych mu sum 76.475 zło­
tych, wołicc czego został dłużnym P. KO O. 15.309 
złotych. . .

Ad b). ' FUd zastaw zaciągniętej pożyczki przez 
p. Marjana Lindego jtrezc.s P. K. O. otrzymał rentę 
rumuńską, którą, sprzedał za 315.028.05 złotych, 
a wobec wydania bratu pożyczki 334.823.80 zło­
tych spowodował dla P. K. O. stratę 19.195.77 zło­
tych wraz z procetnami c.l tej sumy.

Ad c). P. M.arjan Linde 14 lipca 1925 toku otrzy 
mał od P. K. O. gwarancję na 14.000 funtów szier., 
na zasadzie której otrzymał pożyczkę w wj7soko- 
śei 10.000 funtów sztedingów, która t)o pożyczka 
została przez p. Marjana Lindego splacoon, jednak 
że bez udzielenia dlła P. K. O. prowizji z tytułu 
gwarancji w wysokości 2S0 funtów szt.eriingów, 
wskutek czego P. K. O. poniosła w (ej wysokości 
stratę.

Co się tyczy udzielonych w związku z powyż­
szą gwarancją pożyczki Goldfederowi w wysoko­
ści 300 tysięcy zMych, to ona nie została zwróco­
na, jedynie tylko zabezpieczona na hijtotecc sana 
torjum im. Dłuskich w Zakopanem do sumy 70.000 
dolarów. Co zaś od drugiej gwarancji na sumę 
20.000 dolarów, to z tego tytułu nie pobrała P. K. 
0. prowizji ,która wynosiłaby 300 dolarów, licząc 
co najmniej po 2 procent miesięcznie.

P y t a n i e  4. Celewęść dla interesów państwa 
w zakupnie obiigacyj kolejowych linjj Karola Lu­
dwika Albrechta i t. d.

O d p o w i e  d ź. Kupno przez P. K. 0. wzmian- 
kowAoyeh papierów było ze względu na położenie 
skarbu państwa bezcelowem ze względu na unie­
ruchomienie znacznych kwot, oraz zle warunki 
tn w akcy j.

P y t a n i e  5. Jak.ą stratę poło os la P. K. n . 
przy zakupnie powyższych obiigacyj?

O d p o w i e d ź. P. K. O. przy zakupnie obiga- 
cyj kolejowych Karola Ludwika i Albraotr.1 po­
niosła stratę 003.248 złotych, eo się tyczy zuku 
pionych oldigaeyj Królestwa Galicji i L>ao>mrji 
na sumo 283.750.50 złotych, to ewen Pi.-dnie nad­
płaty ustalić nie można z powodu braku notowań 
tych papierów na giełdzie wiedeńskiej.

P y t a n i e  4. Jaką  wartość przedstawiały po­
wyższe obligacje w momencie każdorazowej trans­
akcji i iaką przedstawają w dniu dzisiejsiym?

Odpowiedź na po wyż-ze pytanie wypadła dla 
Oskarżonych w sen d e  wybitnie ujemnym. Pref. 
Sachs bowiem stwierdwił, że oWiigaoje wspomnia­
ne przedstawiające wówczas wartość 552.G7S zł. 
zo.-tały zakupione za 790.804 zł.

P y t a n i e  7. Ile warta była 100-koron wa obli­
gacja na giełdzie wiedeńskiej w dmiu zawierania 
tranakcyj i ile za nie płacono?

O d p o w i c d ż. Warte były od 43.000 Jo 15.0G0 
koron, a płacono za nie od 7 do 4 zł.

Teraz następują pytania..powolu cywilnego.
P y t a n i e .  Jeżeli papier, nie jest notowany nc 

giełdach krajowych i czy kurs giełdy zagranicznej 
jest miarodajny.

O d p o w i c d Tak jest. Notowania giełdy za- 
gra,; licznej są w takich wypadku cli zazwyczaj mia-j 
rtstłajeti, ewentualne koszta dodatkowe, związanej
7.

ceny Kupna
P y t a n i e. Czy skup 

tych jest korzyitidcjszy dla 
na pożyczkę konwersyjną?

O d p o w i e d ź .  Skupi gotówkowy uwiżać natę­
ży w danym wypadku za niekorzystny, łwla-sez.: 
na warmrkacii. na jakich był doltonyw.uiy przez 
P. K. 0.

Oświadcizenie tfepertów wywołało w i c i  k t e 
w r a ż e n i e. Obrońca B r o k m a n zgło-ił wnio

(Telegram władny 
W iedeń, 15 kwietnia. Tolski prezydent mini­

strów i minister spuaw zagranicznych Skrzyń­
ski przybył dziś rano o godz. 9.30 lia dworzec 
1: ranciszka Józefa , celem rewizytowania rządu 
austrjackiego w Wiedniu. j

Na powitatiie polskiego premjcra, którego 
dzisiejsza prasa, poranna wiedeńska przyjmown-1 
la serdecziiymi arfyknlam i wstępnymi, zjawili 
się na dworcu: kanclerz  związkowy dr Ramek, 
generalny sekretarz  m inisterstw a spraw zagra­
nicznych Peter, szefowie sekcji Ubelhoehr i dr 
Schueller, poseł polski Wierusz-Kowalski szef

..Nowej Reformy1').
Po wzajemnem powitaniu i przedstawieniach" 

udał się preinjer Skrzyński do hotelu j I mpe­
ria L ,  gdzie zamieszkał jako gość rządu au­
strjackiego.

Program w izyty polskiego premjera jest bar­
dzo ograniczony z powodu krótkiego pobytu  
tegoż w Wiedniu, Dziś wieczór odbędzie d ę  o- 
biad, a  następnie wielki raut dyplom atyczny u 
kanclerza związkowego "R arneka "  Ju t ro  pre- 
mjer Skrzyński przyjmie przedstawicieli p rasy  
w poselstwie polakiem, a  wieczór będz e na

wydziaJu polskiego mim. spraw  z-agr. Makow-' przedstawieniu gaL-weni w operze ^Dziewczę ze 
ski, radca lcgacyjn_v Romer, sekretarz  legacyi- ' złotego Za:-liodu« Pucciniego, z występem J e ­
ny Łazarski, szef sekcji Smolka, konsul dr Rit-; ricy. "
tner i poseł austrjack) w W arszawie Post.   ,'k'

Ostry zatarg o  łonie gabinetu jugoMańsKiego
(Telegram iskrowy 

Belgrad, 15 kwietnia. Pa.wol Radicz ośw iad­
czył na audjencji królowi, że na Krypadek, g d y ­
by radykali upierali się przy jego ustąpieniu, 
podadzą się do dymisji w szyscy ministrowie

„Nowej Reformy").
partii Radicza. Partja "Radicza zamierza wydać 
manifest do ludu, że nie pozwolono jej uwolnić 
państwa od korupcji.

• o-----------------

ogania nlemlecKe-rosylskle a rozszerzeni 
traKta

Londyn, 15
między Rosją

układu w
podstawie

sprawie
którego

(Telegram własny
kwietnia. TH mes* donoszą, że 

a Niemcami prowadzone są ro­
kowania zmierzające do rozszerzenia traktatu 
w Rapallo na wzór Locarna. Miarodajne kola 
polityczno twierdza, że obecnie toczą się roko­
wania między Rosją a Niemcami, które mają 
jednak na celu ty lko  kw estie  gospodarczo i h an ­
dlowe.

(Telegram iskrowy „Nowej Reformy").
Londyn, 15 kwietnia. »Daily Telegrach* o- 

mawiając rokowania niemiecko-rosyjskie zau ­
waża, 'że p ak t  ten byłby oczywistym sabota­
żem niemieckim układu z Locarno i Ligi Naro­
dów. Cziczerin upsifuje Niem cy wygrywać prze­
ciw Polsce.

Podstaw y trak ta tu
(Telegram iskrowy „Nowej Reformy")-

Berlin, 15 kw ie tira .  »Berliner Tageblaft*  o- 
glasza n iektóre  postanowienia, dotyczące trak­
tatu niemiecko-rosyjskiego, nad k tó rym  przed­
stawiciele obu państw obeeuei obradują. Pismo 
zaznacza, że dotychczas nie zdołano osiągnąć  ̂
porozumienia nad punktem trak ta tu ,  n iez \vy- 'ne  przez Cziezerina, 
kle ważnym dla obu państw. Państw a z a c h o . ' rozbicie konferencji 
dnie oraz S tany  Zjednoczone jeszcze przod .w obe cogólnego chaosu do utworzenia w&cho- 
W iełkanocą byiy poinformowane o rokowa- dniego bloku przeciw Lidze Narodów.

„Nowej Reformy11), 
niacli. Rosja chce ogólnego  
obopólnej neutralności, na 
pomoc Niemiec w  razie wypowiedzenia wojny 
militarnej czy  gospodarczej Rosji byłaby zupeł­
nie zanulowaną, podobnie jak wynika z treści 
tiaktatu turecko-rosyjskiego

Następnie Rosja spodziewa się od Niemiec 
pożyczki w w ysokości 300 milionów’ złotych.

Anglja nie jest zadowolona temj rokowania­
mi, zwłaszcza w^odnlesieniu da jrunktu na pod­
stawie którego Niemcy zobowiązałyby się do 
zupełnej neutralności, a  to z tego powodu, że 
Niemcy jako  przyszły członek Ligi Narodów 
muszą na  siebie wziąć także oho wiązki, wyni­
kające  ze s ta tu tu  Ligi Narodów.

Rssjo im  ds utaorzenia bloku 
przeciBks Lidze Hsrsbśts

Paryż, 15 kwietnia (PAT). Dzienniki zgo 
dnie stw ierdzają  arogancję i naw et obraźliwy 
ton odpowiedzi Cziezerina, wystosowanej do 
Ligi Narodów w sprawie konFerencji rozbroje­
niowej. >L!Oiuvre« pisze, że trudności stawia- 

mają zdaje się na celu 
i doprowadzenie Niemiec

dowych. Dlatego odczuwam 
z

jorąeą satysfakcję  
powodu wymiany dokumentów ratyfikacyj’- 

nych i zamknięcia rokowań co do definitywne­
go układu, dotyczącego wielkich zagadnień, u-

za,kupnem na giełdzie zAgranicz.nej nie j.rzekra- j fejadu handlowego oraz lotniczego. _
W iele ważnych i ciężkich kamieni leżało na 

drodze, k tó ra  prowadziła do wspólnych celów. 
Jesteśm y, drogi Kolego i Przyjacielu, jak dwaj 
robotnicy, k tórzy  spoglądają, na  wykonane za­
daniami k tórzy wiedzą, że będą musieli pracy 
podjąć się  na nowo. Jeżeli m y  nie będziemy 
tymi. (o inni pójdą tą  skibą, k tórą  zasieją na­
sieniem przyszłych żniw.

Wznoszę kielich za wspólna pracę, za przy­
s z ł e  żniwa, które  ptzez trwale dążenie obu na-

rowiec »Xorge« wyruszył 
ku Petersburgowi.

stąd w dalszą podłóż

D Z IA Ł  GlitUOWY
gotówkowy ob i i <?■ ac y j 
państwa od zamiamy

ten

za-

sek o przerwę, celem naradzenia się obroń 
do nowych pytań. Trybunał, u względu i a ją'’ 
wniosek, zarządził 20-ininutOwą przerwę.

.Po przerwie obrońcy i prokurator zadawali 
pertom szereg pytań, poczerni itrzewodniczacy 
rządzi) d.rl>gą przerwę.

Po szeregu  pytań, zadanych ekspertom przez 
obroucóu- i prokuratora, i odczytaniu zeuutń M.t- 
rjiuiA Lindego, ogłosił przewód,niczący Kosakow­
ski Ś l e d z t w o  s ą cl o w e z a u k o ;i c ? o- 
u e i odroczy! rozpraw.; do czwartku. P,/omawiać 
mają: prokurator, powód eywiJny i 0bro.i'-v.

My rok prawdoiwdolmie zapadnie w pi" tek 
(Telefonem od naszego kr,re=,>r,nden4V' 

Warszawa, 15 kwietnia. X a. (l zi^jejszej roz-

jw co ! &zvcli narodów dojrzewają, które z każdym kro­
kiem z naszego braterstwa stają się coraz w y­
razistsze. Piję zdrowie ministra spraw 

.ks-J nicznycli tka Benesza, mego Kolegi i przyjacie­
la, piję zdrowie Czechosłowacji i jej prezydenta 
Massaryka.

~  ZAINTERESOWANIE DLA DOLARA 
SŁABSZE.

Kraków, 15 kwietnia.
Zebranie d/Libjsze przeszło pod znakiem 

tendencji niejednolitej. B ankow e i handlowe 
u trzym ane, Zieleniewski i G órka mocniej, przy 
silniejszej chęci k u p n a  i małej ilości towaru. 
G órka silnie zwyżkowo, w małych obrotach 

fz powodu nieznacznej ilości towaru. R esz ta  
przemysłowych bez zmiany. Cliodorów u trz y ­
many, Chybie 1< kko  zwyżkowo. Zainteresowa-

RoKou rn a  o równowag budżetu
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, 15 kwietnia. Wobec tego, że ro 
kowania pomiędzy przedstawicielami 
nietw koalicyjnych o sposobie zrównoważenia 
budżetu nie da ły  dotychczas wyniku, wysunię-1 jdn.ceni

nie naogół siiiuejsze, ruch nieco żywszy.
N a rynku w alut i dewiz tendencja na o gól u- 

t rzym ana, przy ciągłych wahaniach kurso- 
wvch nie przekraczających 5 10 punktów,
bądź w górę. bądź w dół. Naogól nastró j spo­
k o jn y . zainteresowanie dla dolara, słabsze, to­
war "pokrywa prawie w zupełności zapotrzebo­
wanie, obroty niewielkie. W czoraj wieczorem 
dolar zakończył kursem  9.25, dziś przed polu- 

stron-j dniem ■wahał się ustawicznie i kolo południa 
csztall uje się około 9.25—9.30. nieoficjalnie w  

ui towarze. Bakowo 8.95— 9. AYe Lw’0-
prawie jtrzeciw Lindemn przem aw ia] p roku ra -1 to projekt, aby pozostałe miesiące t. j. maj i, wie nieoficjalnie 9.25—9.30. bankow o 8.95—9, 
tor Rudnicki, który analizował p u nk ty  a k r a ’ czerwiec załatwić jeszcze drogą prowizorjów! w W arszawie 9.25, nieoficjalne! towar. w .Kato-
oskaiize-uia.

Sala  jest zapełniona po brzegi pubEesnościa, 
wśród której znajd '1,id »*<$ przedstawiciele kół
fiaumsowydi i gospoda tczj ch.

u sk oń czen fe  m o isy  p rem iera  
SkrzyfisK ieja  n a  b a n k iec ie  w  P rad ze

(Telegram własny „Nowej Reformy").
W  dalszym ciąg’11 swego przemówienia, —  

które podajemy P!:nvs7lf‘! ,sU‘onie dzienni­
k a  —  mówił prcmjer Skrzyński.

Słusznie pan powiedział, p a n  ministrze, że 
myśl pokoju i wzajemne i w spółpracy będzie 
musiała wszędzie w Europie zastąpić  niebez­
pieczne i n i e j i l o d n e  reki}ntmacje. Istnieje fak­
tyczna ląe-znośó miedz} naszemi obu krajami, 
łączność,' k tórej jawną i ook ladną  wytyczną 
jest lin ja naszej polityki. «•> Której zmierzamy 
obok -siebie, z d e c y d o w a n ie  wspierając się, jeśli 
jes t  do lego s p o s o b n o ś ć .  Jes tem  szczęśliwy, że 
mogę złożyć uznanie stałości, zręczności i .jas­
ności, z ja k ą  pan polityce tej służy, przy pomo­
cy k tó rych  to węzłów osiągną! pau  wiele. —

budżetowych, a budżet normalny uchwalić do-] wicach 9.17— 9.25. Na 
plero na czas od 1 lipca do 30 czerwca 1927 r.
Pozostałe dw a  i pół miesiąca da łyby  się użyć 
do dalszych prób rokowań, mających na  celu 
zrównoważenie budżetu.

Zauważyć należy, że system  budżetu, rozpo­
czynającego się od 1 lipca, a kończącego się 30 
czerwca następnego roku, je s t  już w prowadzo­
ny  w  innych państwach, głównie z przyczyn 
technicznych, albowiem jest. nieprawdopodobne 
uchwalenie budżetu w  terminie teoretycznym, 
przypadającym  n a  1 stycznia.

■wszystkich giełdach w 
ostatnich 24 godzinach tendencja  u trzym ana, 
przy nieznacnzych wahaniach kursowych. 
Bank Polski placii za dolary gotówkowe 8.80, 
za czeki 8.85.

Zaprzysiężenie Pangalosa
(Telegram iskrowy „Nowej Reformy").

A teny, 15 kwietnia. R ada  ministrów’ powzię­
ła uchwalę, że zaprzysiężenie prezydenta. P an ­
galosa odbędzie się wr niedzielę, w katedrze 
Atenach.

Kraków, 15 kwietnia. 1 
Akcje: Pol. Bank Przem. 0.05. —  Pol. Tow. 

Handlowe 0.84. — Zieleniewski 9.90— 10 (9.65). 
Górka 6.70. — Elektrownia Siersza 0.14. — 
Chodorów 58.40 (58.40— 59.20). —  Chybie 3.30.

Warszawa, 15 kwietnia 
Akcje: Bank Handlowy 1.65. —  Banit Zw. 

Sp. Zar. 4.00. —  Parowozy 0.18. —  Staracho­
wice 0.85. —  Zieleniewski 10.00. —  Żyrardów 
7.25. —  Nobel t.30.

w

HDalsza potlrśź ste im a „ifirte
(Telegram własny „Nowej Reformv 

Oslo, 15 kwietnia. W czoraj przybył tu ta j  o

Zurych, 15 kwietnia. (PAT). Zamknięcie 
Parvż  17.05. LomJvn 25.10.5, Nowy Jo rk  5.17.S 
Belg ja 19.45. W)óehv 20.82. Hi-zpanjn 73.70, 
Holami ja  207.80, Berlin 1.23.3. Wiedeń 73.10, 
Sztokholm 138.75, Oslo 112.10, K openhaga
135.55, Sof ja  3f tó Praga. 15.34.5, W arszaw a
55.0, Budapeszt 0.72.5. Braługród 9.12.5, A teny

Będę tę poł>tykę uprawiał wspólnie i będę ją w  godz. 1.45 w poradnie Amundsena n a  s ta tku  
myśl naszej rosnącej solidarności wzmacniał. | *Norge« i został owacyjnie przywitany przez 

"Jest konieczne, aby nasze oba państw a przy- ludność stolicy, 
zwyczaiły się nawzajem uzupełniać i spo tykać  
w rozmaitych dziedzinach naszych p rac  aiaro-

(TełegraHi i* k ro  wy „N ow ej R e fo n sy " ). 

Oslo, 15 kwietnia. AYe środę wieczorem te-

0.05, K onstantynopol 2 .0 0 , 
Jlclsingsfors 13-05, Buenos 
dencja  słaba.

B ukaresz t 2.12.5, 
Aires 208 50. Ten-

W iedeń, 15 kwietnia. Początkow e k u rsa  p a ­
pierów polskich w  tysiącach koron. N a f ta  117, 
K arpa ty  8S.1, Kolej Lwów-Czenńowce 3G0,



Z a p is k i  l i te ra c k ie
Z literatury muzycznej.

„Muzyka11 (W arszawa, pod red. .Mateusza 
TKinśkiego). Dla uezt zemia panYęci przedwcze­
śnie zmarłego 1̂ leczyslawa Karłowicza, k tó ­
rego pięćdziesięciolecie urodzin przypada  na 
rok bieżący, poświęciła „M uzyką11 swój csLat- 
ni numer temu znakomitemu kompozytorowi. 
O jego-życin pisze W!. Zaborowski, o twórczo­
ści prof. Chybiński. FM. Barowi.-z kreśli osobi­
ste o nim wspomnienia, £irz:;go*z F ite lberg  
o dziejach ostatniego, niedckoaezoinego dzieła 
Karłowicza, „Kpi/.od na m askaradzie14.

N astępują  w y ją tk i .z  jego nieznanych listów, 
dział impresyj muzycznych, spraw ozdań 
z opery i sal koncertowych k r a j o w y c h  i zagra­
nicznych, nowe w ydawnictwa, przegląd prasy, 
k ron ika  i t. d

„Comedia11 w Nrze 9 przynosi następujące 
a r ty k u ły :  Nasi współcześni komcdjopisarze
(Bruno Winąwcr), R eżyser  czy a k to r  (wywiad 
7  A .  W ęgierka), P irandello w  Teatrze Małym, 
„Księżniczka żydow ska11 Grabińskiego (recen­
zja J. J. 'Wołoszynewskiego), „Borys G odu­
now11 Mussorgskicgo, Pod kopulą  „nieśmiertel­
nych11 (List z Paryża), Apologja tea tru  (J. Ja­
nowskiego), . nad to  pi zcgląd „ tygodn ia  kino- 
iwego11 i szereg luźnych no ta tek  z dziedziny ki­
na ,  operetki i rucłm literackiego, in te resu jącą  
całość ożywiają bogate ilustracje ze świata a r ­
tystycznego.

„Zycie Teatru11 (Nr 14) przynosi nas tępu ją ­
ce artyku ły :  Mimus j dzień dzisiejszy (prof. II. 
Reioh w przekładzie W. Horzycy), Ankie ta

rzyśe wiedeńczyków. Match ten rozegrano przy! 
świetle 100 lam p łukowych, rozwieszonych na, 
9-ciu s ta low ych linach nar! boiskiem. Zasad­
niczo próba w ydala  pomyślm.' rezultaty! jed ­
nakże konieczne są pewne udoskonalenia, gdyż 
podczas g ry  stłuczono przeszło 20 lamp i niskio 
rozstawienie lamp uniemożliwiało gro w mo­
m entach, gdy  piłka, w yla tyw ała  ponad poziom 
promieni św iatła  lamp.

Krakowskie Okręgowe 
Kolegjum Sędziów Pitki Nożnej

KOMUNIKAT Nr 10.
1) Na podstawie uchw ały  komisji w eryfika­

c y jn e j . nic odnawia się legitymacji b. k an d y ­
d u ją  tek i lustracyjny i nutowy, dniowi sędziowskiemu (sędziemu tym czasow e­

mu) p. Matalskiemu Józefowi. Niezależnie od 
tego s tw ierdza się nieformalność wniesionej 
p rośby o odnowienie legitymacji.

2) Mianuje się sędziego tymczasowego, p. 
rśaschka W iktora , sędzią rzeczywistym.

o) W zyw a się na  najbliższe posiedzenie Za­
rządu pp. Grunbaum a Ignacego i Seiclitera K a ­
zimierza- . -c > .

4) Zwraca się uwagę po raz osta tni p. sę­
dziom n a  przepis § 2 2  regulaminu O.K.8.: 
Każdy członek zobowiązany jest do prowadze­
nia wszelkich przydzielonych zawodów w każ­
onym  cza uc. o ii3 o;e poczyni w drodze pisem­
nej jakiegokolwiek zastrzeżenia _iv sprawie 
przydzielania zawodów, a Zarząd zastrzeżenie

—  W ystawa higieniczno-spożywcra otwarta
zostanie w niedzielę, 18 b. id . w  Warszawie. Min. 
trzem, i handlu rozda za najlepsza eksponaty 10 
dyplomów honorowych.

—  Zwyżka ccn tow arów  kolonialnych chlsba,
Oiaz drebiu n33;3piła w ostatnich dniach na ta r­
gach spożywczych w Warszawie. Najsilniej wzro­
sty ceny towarów kolonialnych, a to w zależności 
od zwyżki kursu dolara. Jednakże wobec jego spad­
ku, mają być obniżone.

przyią-—  IWlifornijskie ..Petroleum Oii Co11 
czyło s ię  do „Stantaw  Oil Co11. Nowy knu<r,i 
reprezentuje kapitał w wysokości 600— 700 mil. 
doiaró ,c.

Uruchomienie lokalnych rozlewni 
spirytusu w Polsce

Monopol sp iry tusow y przystąpił do uruc-ho- 
mionui całego szeregu  lokalnych rozlewni spi­
ry tusu , gdyż dotychczasowy system  centralnej 
rozlowin.i w W arszawie byl wysoce n ieprak tycz­
ny. Stopniowe uruchamianie rozlewni oznacza 
przejście do pełnego monopolu, t. zn. rozlewa­
niu również czystych wódek. Dotychczas u ru ­
chomiono 14 rozlewni, — Vv Kongresówce, na 
Kresach i we wschodniej Malopolsee, a osła lm o 
untclionńono 15-tą rozlewnię w Krakowie 
w  zakładach „K ra k u s11. Dobre geograficzne po­
łożenie Krakowa oraz specjalne techniczne 
urządzenia  zak ładów  ..Krakus11 wpłynęły na ten

we-
ktćre ceny ustalone były w złotych polskich! nc bylor ó kilka miesięcy, uzyskało bowiem moc 
z uwzględnieniem długoterminowego kredytu. Są obowiązującą dopiero wtedy, gdy już tar*-; 
to sole potasowe, Iciśiiit i a/.otniak 
_ PRACE NAD BUDOWĄ NOWEJ l.INJi KOLE­
JOWEJ. W oshitnim czasie dokonano pomiarów
w Trat nowie powiat Święcie, trasy nowej linii ko­
lejowej na odcinku T ru tm w o—Błądzili. W poło­
wie drogi Trn tu owo—Blądizbi wybudowany zo­
stanie dworzec kolejowy. Prace kolo budowy 
dworca i nowej li.nji kolejowej zostały już rozpo­
częte i -ą wykonywane pczy pomocy miejscowych 
bezrobotnych.

SPRAWNOŚĆ ŁADUNKOWA PORTU GDYŃ­
SKIEGO STALE WZRASTA. W memu b. r. zała­
dowano w parcie gdyńskim około d l .000 ton wę-

j v nętrzno były ogołocono z dobrych gatunków __
JWedług informacji ze sfer kompetentnych, należy

iry­sie spodziewać w najbliższym czn-ie ostrego k 
z.y.-u vc ndynarstwie.

EKSPORT TOWARÓW PRZF.7. PORT W GBY- 
NT. Izba przem.-handlowa w Poznaniu zwraca 
uwagę zainteresowanym, że firma W. Zalewski 
w Guyni — prowadząca Agencję konsularną fran­
cuską — trudni się zarazem zeiitlewaiiieni okrę- 
*ów. głownie węgla i drzewa, częściowo tranzytem. 
W\ nueniiooa firma zazune.za, że z uwagi na znacz­
nie nłż.szc (ca 3 0% ) o piaty portowe w Gdyni w sto­
sunku do Gdańska, ekspoit przez Gdynię wytrzy-

óba

w  sprawie
w sprawie

wymowy. Moje n n e d o s ła u i ie  s ło w o j t0 akceptował. Członkom przysługuje prawo 
„pytania  bez odpowiedzi11 (J. W it -1 "  'uesicm a prośby uzasadnionej o_ nieprzydzte- 

-liu), „T ea tro  S parem en ta le11 w Boionji. d ro-H a,Ve *ni z;l'vodo\\; takow e m uszą jednak  \vply- 
bne notatk i m. in. o Teatrze  polskim na  A\'oly-,niió do Zarządu n a  4 dni przed terminem,

o k tórego  zwolnienie dany  członek prosi. P rze­
k racza jący  niniejszy przepis będą surowo k a ­
rani. i

5) Na podstawie porozumienia sic z zaintere- 
sowanemi klubami, obsadzono rozgrywki o nii- 
s trzostwot klasy A:

23 kw ietnia  W aw el— Cracovia p. Eoscnfeld; 
Ju t rz e n k a — Makkabi p. d r  L uslgarten ; Wisła— 
B.B.S.Y. p. Rutkowski.

2 maja. Z powodu przełożenia zawodów przy-

aiu.
Z nowości wydawniczych.

Mieczysław Smolarski: „Uczta B altazara14,
Powieść współczesna. N akładem  Księgarni św. 
Wojciecha.

Marja Dąbrowska: „Ludzie s tam tąd ” . Cykl 
opowieści. W arszaw a. Wy JA J. Mortkowiczn.

Feliks Gwiżdż: „Obrazy na szkło11. Nowele. 
N akładem  Księgarni św. Wojciecha.

Jan u sz  Stępowski: 
Powieść. Rzeszów. 
Czarskiego.

„Sad w środku miasta". 
K sięga rn ia Wia cl y sława

Ze  s p o r tu

wybór. Urządzenie bowiem rozlewni jest dosyć j tkije sbuinnkowo najnwiiejsz.y proce-ut towarów ze- 
skomplikowaiie. Z hermetycznych zbiorników, P;’Myeli. Tumu, żc dotychczas zakupy towarów 
posiadających przepisaną zawartość alkoholu, 
urzędowo sprawdzaną, spirytus przechodzi do 
specjalnych mierniczych lozlewaczok. bezpo­
średnio napełniających, korku j.yych  ; pieczę­
tu jących  flaszki. Przez to unika się ręcznej m a­
nipulacji, a zapewnia hygieniczność-. oraz usu­
wa się możliwość jakichkolwiek nadużyć co do 
miary i mocy alkoholu.

padających  na niniejszy termin podana z o s ł a - j j  
me obsada po ustakmni nowycli terminów- |„* |nionie ,

10 inaia: B .B .i .Y .— Makkabi obsada na -1 ■

W YPADKI NA MATCHACU W BUDAPF.
SZCIE. Podczas zawodów F . T. O. przeciw j 
Nemzeti miał miejsce w ypadek  jedyny  do ty ch ­
czas w kronikach  footba Iowy cii. Pew ien p e łe n ’ 
tem peram entu  zwolennik F. T. C. znajdujący 
się na trybunie w  chwili k iedy  przy s tan ie  g ry  
2:2 napastn ik  Nemzeti, ' R em ay  zepsuł dosko­
nalą  sposobność do zdobycia zwycięskiego pun­
k tu ,  tale się zdenerwował, że uderzy! ręką  w po

|;,J
stąpi po porozumieniu się z B.B.S.Y.; W isła—- 
Wawel p. Rosenfckl; Ju t rz e n k a —C racovia  p. 
Rutkowski.

G czerwca: Z powodu p rzypadających  na ten 
.! termin zawodów międzynarodowych, 

nastąpi po ustaleniu nowycli terminów.
Dl czerwca: B-B.S.Y.— Cracovia obsada  n a ­

stąpi po porozumieniu się z B.B.D.Y.; Ju t rz e n ­
k a— Wawel p. Roseiifeld; -Makkabi— Wisła p. 
Rutkowski.

G) Poleca się p. sędziom, prowadzącym  zawo- 
/.warunkowo przed

Zagadnienia gospodarcze Rosji
Z Moskwy donoszą: Dzienniki ogłaszają, że 

budżet roczny wykazał ostatecznie sumę do­
chodów 4.0:19,284.77(1 rubli, co oznaczać ma 

j nadw yżkę 107.71.2.791 rubli. Nadwyżka la mu 
o fundu:i-/u rezerwowego na 
su złota i waluty.

Centralny kom itet wykona u c z y  <I!a la d a -
|n ia  położenia gospodarczego kra ju ,  stci ierdza 
i w swej rezolucji ciężkie p ołożenie gospodarcze  
i wyraża nadzieję. ż.e poprawa da  się osiągnąć

, , jOStremi zarządzeniami w dziedzinie w ytw órczo-
0 ll ści przem ysłow ej i w p olityce handlow ej.

Szczególniejszą uwagę poświęcono mni-ji 
śiodków. piatniozycb, k tó ra  w przyszłości po­
winna pozostawać w ścisłym stosunku do 
wzrostu wartości rubla.

J a k o  przyczynę dotychczasowego kryzysu 
gospodarczego usralą rezolucja, iż kryzys lf-n
w y p ły n ą  głównie ‘ z dysproporcji rolnictwa

wwiezsotio ton. Statków zawiiuęlo j m-ać może co do cenv przclailunkowej każdą koti-
21, odpiynęto z p o r tu '  gdyńskiego 21. Pozatem | kuręn -je 7l Gdań-kiciu. tak, iż oprócz wyżej wy- 
odpłymąi z Gdyni statek pasażerski „Napoleon11, jnieriionyclr i inne towary ekspertowe mogłyby 

eniigi autów, pizeważuie do Fran- być wywożone pi zez Gdynię. — Firma powyż-za
czynną jest również w sprawach zako-ntraktowa- 
:i:a okrętów, poza tein stałe j o t  w kontakcie z za­
granic z nenii sforami inndiowemi.

Wyżej wyiuieińoiKi fiut, a służy interesem tom 
w każdym poszczególnym wypadku dokładną kal- 
kulacją. infounuicjami i t. p.

O TRAKTAT HANDLOWY POLSKO-LOTEW- 
SKL Pomimo kilkakrotnie nitwią.zywanycli roz­
mów z rządem łotewskim w sprawie traktatu hau - 
dl o wago pobk o-1 ot e w sk i eg o, dotąd jeszcze sp raw i 
tą pozostaje w zawdeszeniu. Obecnie jednak rzą i 
łotewski pr/.y-jHcszyl prace dokoła nowej taryfy 
celnej w ślad za wywoła, de polskiej taryfy celnej. 
To wprśiiie dało powód <lo wznowienia rozmów 
o traktac-ie lian dl owym, względnie do pod[ii-aiiia 
prowizor jam. kłóreby regulowało stosunki handlo­
we Polski z Uotwa. Porozumienie to, jak przypu. 
-'zczają. ba być podpjisane j>o ustaleniu nowych 
Muwok celnych na Łotwie. Odpowiedni projekt, 
polski /.ostał już przekazany rządowi łotewskiemu.

ZAPOTRZEBOWANIE SKRZYŃ \Y TURCJI. — 
Jak  dbmoizą, na targach turc-ckieh panuje wielkie 
zapotrzebowanie na skrzynie do pakowania ro­
dzynek i fig. Glównem miejscem wysyłki jest 
Smyrna. Roczne zapotrzebowanie na skrzynie do- 
chodzi do 200 —óuO tysięcy sztuk. Miejski Urząd

zabierając 
cji.

TRANSPORTY WĘGLA Pk ZEZ PORT RZECZ­
NY W TCZEWIE. Wr poniedzialok 12 b. ni. rozpo­
częto w- percie tczewskim drugiego transportu wę­
gla na banki morskie do Danji. Ładuje firma Teo- 
dozy Nosowi oz. Ładowania dokonują bezrobotni 
w ilości 120 osób. Dziś zostanie zakończone łado­
wanie, a ze świtem barki wypłyną na pilne morze.

ROKOW'ANIA SOWIETÓW Z FIRMAMI LÓDZ- 
K1EMI w sprawi-e nowycli zamówień na dostawę 
towarów wlókicnnaczye.ii do Rosji, zostaną w ivij- 
blłżńZydi diaiach nawiązane. Sowiety dlatego za­
mierzają sprowadzać tonjiry z Polski, gdyż Polska

,iv, ),y bezwarunkowo jfrzcct ro/.pGezęcuTni za 
ś laaek , przez co spowodował w ystrza ł  znajelu- wodów wydali polccciue. porządkującym  lub i przemysłu. Dla przyszłego rozwoju gotptidar* 
jącego  się w kieszeni rewolweru, k tó ry  zrani! kapitanom  drużyny  gospodarzy, by wszystkie czego ważne jest uprzemysłowienie warszta 
jego sąsiada, znanego w kolach -portowych j osoby, znajdujące się na bieżni, zostały  usunie- j tów, w ytw arzających  ar tyku ły  codziennej po­
grać za F. T. G. Rupricba w biodro. Rannego 
w  ciężkim stan ie  odwieziono do szpitala.

Poprzednio n a  zawodach w  czasie świąt 
jWielkanocnyc.li między M. T. K. i F . T. C. 
w  27-mej minucie po pauzie gracz IM. T. K. 
B ra rm  powalił n a  ziemię uderzeniem w  brzuch 
gracza F. T. C. Bluma. W yn ik ła  z tego olbrzy­
mia aw an tu ra .  Usuniętego z g ry  B rauna  are­
sztowała  policja, na  co koledzy klubowi zare­
agowali i zostali również aresztowani za obra­
zę policji. Gracze praskiej Sbivji, k tórzy w tym  
dniu znajdowali się w Budapeszcie, brali żywy 
udział w obronie zawodników przed policją. P u ­
bliczność obrzucała, się wzajemnie obelgami, 
biorąc strono jednej względnie drugiej d ruży ­
ny.

MATCH PRZY SZTUCZNEM ŚWIETLE.
YV zeszłym tygodniu  odbyły się w P aryżu  za­
wody między wiedeńską drużyną l.Ii;.koah, znaj 
dującą się w drodze do Ameryki, a  paryskim 
Red Starem, zakończone wynikiem 10:4 na ko-

lub pod bramkę, 
rwać grę. aż do 
miejsce. ■"

w
należy bezwarunkowo pr/.c- 

usunięcia jej n a  właściwe

Diarjusz ekonomiczny
— Eksport w ęgla polskiego do W foch, dla

kolei włoskich rozpoczął się ju i  i odbywa się dro­
gą lądową przez Tarv‘sio.

— Morski urząd rybacki będzie przeniesiony
w najbliższym czasie z Tczewa do Gdyni. Zarzą­
dzenie translokacji spotkało się z tizuanitm kó! 
rybackich, ponieważ unożiiwia im bliższy kontakt 
z tym urzędem w aktualnych sprawach rybackich,

—  Zjazd stanu średniego odbędzie się  w nad­
chodzącą niedzielę w Warszawie, zwołany przez 
sfory mieszczańskie. Na zjeźizie omawianą będzie 
sytuacja gospodarcza kraju.

o
kryzysu  

tego

le poza obręb boiska. W  razie wkroczenia trzeby. Rezolucją stwierdza niedomagania tego 
w  czasie zawodów publiczności w obręb bieżni przemysłu, jakie się ujawniły w czasi

gospodarczego, a to wskutek  izolowania 
przemysłu od rynku  światowego. Wreszcie re­
zolucja zwraca uwagę na możliwość sprowadza­
nia artyku łów  gotowych dla zaspokojenia za­
potrzebowania wewnętrznego.

Informacje przemysłowe i handlowe
KREDYTY DLA ROLNICTWA NA ZAKUP 

NAWOZÓW SZTUCZNYCH. IV połowie lutego br. 
został reaktywowany kredyt na zakupno sq.1I po' 
bisowej. Jak n indoino, rolnicy muszą otrzymywać 
długoterminowy kredyt, gdyż mają możność spła­
cania należności dopiero we wrześniu—paźdaierni- 
ku. Dzięki temu nawet ogr.iuicsoucinu do 1 wrze­
śnia kredytowi produkcja krajowa nawozów pota­
sowych została w lutym wyprzedana. Ożywienie 
wykazane zostało tylko w tych artykułach na

w PoDce miały raczej charnŁler sporadyczny, na­
leży przypi-ać: wysuwanym przez sowiety żąda­
niom rozlicznych koneesyj natury politycznej, 
których oficjalnie so-wiety nie stawiają. Obecnie 
sowiety zamierzają poczynić podobno w Lodzi 
Z'irvcz.aiojnzc zamówienia na manufakturo, a mia­
nowicie mają zamiar zakupić wielkie ilości chu­
stek.

PRASA NIEMIECKA O PRZEWLEKANIU 
ROKOWAŃ HANDLOWYCH POLSKO-NIEMIEC­
KICH. Berliński „Yorwarts” opowiadając się prze­
ciw iks) ckoityehozasowenui systemowi prowadzenia 
1 okowoń handlowych niemiecko-polskich, który 
zdążył już przynieść gospodarstwu niemieckiemu 
niepowetowane szkody, piętnuje stanowisko prze 
wiłduiioząccgo niemieckiej delegacji reakcjonisty, 
dr Lc wahla. Podobnie organ śląski Izb li a mikowy eh 
zwraca się przeciw metodom niemieckiej dolega, 
cji i domaga się, by pierwszorzędne siły zajęły się 
ni ogulo waniein stosunków gospodarczy eh polsko- 
niemieckich. \V „YoSifeohe Zeitung11 prof. Wolf za 
mievzci/.a artykuł o wojnie celnej poisiko-niemiec- 
Lioj, w którym zwracając uwagę na obojętne st.a- 
nowićko, jakie zajmuje opinja niemiecka wobec 
tych rokowań, stwierdza, żc nic leży ono w intere 
sir. gospodarczym Niemiec. Anior omawia zgubne 
skutki wojny celnej tiila obu części Górnego bią.ska 
i , za’znaoz!i, żc rokowania handlowe ' powi.nny 

i uwzghyliiHĆ wsspolne inlcresy Górnego Śląska.
ROKOWANIA VV SPRAWIE ELEKTRYFIKA- 

LJI POLSKI. Jak  ilunosza, roLowu.nia z — muery- 
kań.ską firmą Ufciiiti Co w sprawie elektryfikacji 
Polski, przyjęły pomyślny obrót. Przewidywano 
jest zawarcie urnowy z wymienioną firmą w spra­
wie elektryfikacji zaclilontniej i południowej Polski 
wiosną przyszłego roku. Firma Utiiiti Company 
przewiduje, że koszta budowy pierwszych zakła­
dów elektrycznych wyniosą około 13 miljonów do- 
laurów, którą to sumę firma ta będzie miała do 
dyspozycji. Roboty elektryfikacyjne mają objąć 
polać kraju od Radomia do Śląska Cieszyńskiego. 
Wr razie dojścia do skutku rokowań, same roboty 
mają być rozpoczęte na wiosnę 1927 r.

KRYZYS W POLSKIM PRZEMYŚLE MŁY­
NARSKIM. Każde przesilenie walutowe wpływa 
ujemnie na przemyto młynarski. Ostatnie załama­
nie się złotego już dało się mlynarst.wu dotkliwie 
odczuć, gdyż najlepsze gatunki zboż.a sprzedawane 
s.ą na eksport, przyczem młynarze muszą w chwi­
lach wzmożonego eksportu płacić zbyt wysokie 
ceny. Ułatwienie, wprowadzone przez rząd w for­
mie u. p. obłożenia dcm wywożonego zboża, postę­
puje zbyt wolno. Ostatnie rozporządzenie rządowe, 
ustanawiające do  wywozawe n,u pszenicę spóźnio-

Ta*‘ u Poznańskiego r>o.ipola na żądanie doklad-ue 
wymiuy posznfciwanydi s k r z y ń ,  które muszą być 
z drzewa jodiowfger' Jat świerk owego, przede- 
Wizystlnem bez sęków, materjał pierwszorzędny. 
Ceny mogą być {Udawane fob Glalatz (Rumunjaj. 
Skrzynie mu.c/.ą niyć wysiane w opr.kowaniai 
z drzew,a. Zainteresowane firmy zeelicą się zwra­
cać do .Miejskiego Urzędu Targu Poznańskiego, 
Głogowska 42. 1

PODWYŻKA CEL NA PRZYWÓZ WYROBÓW' 
WŁÓKIENNICZYCH DO RUMUNJI, przeprowa­
dzona dnia 1 b. i ii., uniemożliwiła wywóz łódzkiej 
manufaktury na targi rumuńskie. Cio podwyższo­
no jedynie od przywozu wyrobów bawełnianych, 
wobec c«ego istnieje dalsza możliwość eksporto- 
wanki tkanin wełnianych. — Sfe-ry przemysłowe 
łódzkie spo-d/.imcają się, że wunknięcie targu ru- 
tnlińskiego dla eksportu tkanin łódzkiego wyrobu 
wpłynie na wzmożenie się wywozu z Łodzi do 
Runuuiji przędzy czesankowej i wigowiowej, nie- 
ZUęitmij iM.-r-rm.miUb.iao:/i, przemysłu włókiennicze­
go, który pr/.yjąl na siebie zobowiązanie woba- 
rządu zaspakajamiii potrzeb targu wewnętrznego.

Odpowiedzialny redaktor: 
M I C H A Ł  K O N O P I N S K L

► ♦ ♦ ♦ ♦ ♦♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦  tjgzdoiniana krawczyni
♦  9#  z zagraniczną praktyką, 

r v i a b K i .  w t  (,ar(j Zo dobrym krojem, szy-
Zadajcie w aptekach J  kiem i gustem — wykonaje 
i drogeriach hygionicz- T.suknie, płaszcze, kostjumy 
nei przysypki dla dzieci ♦  4 także przerabia z najstar-

♦  szych rzaazy na na]swieższo 
DllHpf T eleganckie fasony. Poszukują

Mr  U U t L \ M L  a  pry trafnych domów. Zgłoszę* 
(z kogutkiem) ♦  nia: „Prasa", ul. Karmelicka

• ' ■ > a ■ t  b- R)utrzymujący ciaio dzie- ♦ _
clta w z draniu i czy- T  sta 

stości. £605 Z

pod „Śzyk“. 2054

« T g n b io n c  paniory wojsko- 
o ś  we na nazwisko Sikorski 
Franciszek unieważnia si?. 

2651

A b a i u r y
i iainpj elcktryc/.ne najlaniej 
w  W ytwórni: Sław kow ska 3<) 
Tel. 2GłR- llu&lr. cenuiki */a 
i adeslanicm  S0 *)r. 247S

i Przewodnik handlowy i informacyjny po
W y m ie n io n e  f i rm y  p o le c a m y  n a s z y m  C z y te ln ik o m

a
Warszawski Skład  

©  p r z y b o r ó w  to to f jra fic z .  
^  S z e w s k a  2 . 2 e l. 1 1 2 6

i SI trunki 31
^  B a n k  3 J a ł o p o l s k i  S . A .

Zaktai gtówny w fi.i t e  vw, Ryo«k gt. 26
a w sze litie  czynrośoi 

b nkowft.

h m m k j  Sank Kredytowy
S A. we Lwowie. — Oddział 
w Krakowie, Rynek gł. 35.
(Ki7.ysi.tiluj) lei, 2JC8 i na 
załatwia R B lk u rz y a tn le )
i? zeJkierryrnoSci Unkoweoraz pii.ekaiy aa ws;ya'ile mlajjoo- 

woici kra), i 'a/rrauky.

I
i  
, 1  

i
§  
i
| p .  M A U R i Z I O
$g R y n e k  g łó w n y  38

Cukiernie 1

B a c h s te ln
B l d ł h n e r

B S s e n d o rfs r
Wyłączne zasłępsfw o:
H. SMOLARSKA
EHAKOW, SZEWSKA 9

rfOZfcF WITKK -
i anodowy neihemk,t sirokiei for- 
leoiar.cw, ktet U yiw. fortepianów 
Bk Cabr}ciska, uL Stolarska L. ó, 

Telefon 389.

E I 1 n t r a :i
Najkorzyzlnlajsz* źródło zakupu

w łiurtOYvni futer

K . I  R. H o o r
Kraków, uL Grodzka L. 13 

Telefon Nr 17.
Ulgi w spłatach. 

Przyjm uje się fu tra  do przecho­
w ania przez lato,

M u ł a  
z „Raczka*4
Juljusz Grosie

Sp. z o . o. 
Kraków 

Rynok g ł .  34

Z Hotele

HOTEL 
POD RÓŻĄ

FLORJAHSKA 14
IE L  2263. R L . 2253

E K i l im y
S U L IM Y  — D Y W A N Y

poleca

„ M A K A T A "
Kraków, ul. Straszewsklago l .  20.

G e b e t h n e r  i W o i f f  l
Rynek gł. 23

tflląiki, anty, pisma krajów 
i "agrańiczne.

E K o n fe k c ja
damska 3

l i . S C H K E I B E a l
Kukif. fbrja.isia 32, telef. 3215
M agazyn m ód i strojów  dam - 
sk ich , poleca o s ta tn ie  nowo* 
ści w iosenne, najnow sze mo* 
dele parysk ie  i Yviedeńskie, 
crepe de ehine, georgetty , 
crep salin , crep  m aroca in , 
fulary, surow e jedw abie, s a ­
tyny, m arkizety  i k repony.

HA WIOSHEI LATO
NAJSKUTECZNIEJSZA 

NAJTAŃSZĄ

R E K L A M A
j e s t

W PRZEWODNIKU
H A N D L O W O - P R Z E M Y S Ł O W Y M

NOWEJ REFORMY

Likiery

j f .O ry l. oalpried"!*!**)01’ {ę likierów j
* EJITJSN LTJCAS I
! B O L S  i

Bok :«!. I57L
* i'• 11 1 ł - . i ,  t ,(ł ,,„-7

■Przybory
Piśmienne 2

% A LEK SAN DR O W IC Z  
J Basztowa 11. — Tal. 311 i 4061
jM agazyn  p r ty b o ró w  b ia ro w y c h

„ N O W A  i ł r ; F O R M A “
je d y n y  d zisnn ii popoładnioyry w Krakowie, wojewóditwie Śląskiem i laohodniej Malopolsee, przynoś 
najświeższa wiadomości telefoniczne, telegraficzne i iskrowe — oraz ostatnio notowania giełdowe

i jest j uż  w g o d z i n a c h  p o p o ł u d n i o w y c h  lub w i e c z o r n y c h  w dni u  o p u s zc ze n ia  p r a s y  do n a b y c i a :
W K sięgarniach ko lejow ych  Tow arxystw a „R ach" lab w agoncjaoh dzienników.

W Trzebini o godzinie 14-55. 
W Szczakowej o godzinie 15-28. 
W M ysłowicach o godz. 15-52.

W Katowicach o go d z in ie  16-13. 
W  O ś w i ę c i m i u  o go d z in ie  16-30. 
W Dziedzicach o godzinie 17-12.

W Bochni o godzinie 16-36. 
W Tarnowie o godzinie 17-32. 
W R zeszow ie o godzinie 13-U,

I I '  P r a c o w n ia  “j j j

Pracow nia kapeluszy dam skich
i raęskicU

H .  S e i d i e P f t
pod kierow nictw em

A .  N e i s s e p a
K r o k ó w ,  u l i c a  B r a c k a  Ł .  ! 5
przyjm uje tło p rzefasouow ania
n:i najnowsze fasony — wyko­
nanie solidne — przyjezdnym  

w przeciągu 3 piodzm.
Ceny przystępne!

^  H ó W ę y y —J  

Austro D aim lcr
K ra k ó w , S ła w k o w sk a  l t  

stal® na składzie rowery, motocykla

P U C H .

S am ochody

Opony M i c l i c l i u
dostarcza

„AUTO TE €H N  K K Au
Kraków, Rołoryka 23, tale ton 4343.

Krakowie §
Sole jo d o w e1 €

Sól Rabczańska
wszędzie do nabycia!

Reprezentacji: 
Kraków, Szpitalna 38, L p.

U bezp ieczen ia2

H ęr/iel
g ó rn o ś lą sk i 3®
„S lIX A R B O “

Zjednocz, kopidnie górnośląskie 
Składy: ulica Pawia, telefon 1390
dostarcza hurtow uie idetajlicznie

i le
furam i pierwszorzędny węgiel gór- Ęgą 
nośląeki i koks z w łasnych kopalu H p

E Zegarki A m

Towinjitm ońttijcnń na ijcie 
„ F E N I K S "

LL. GEUTRLOY 8 .

E Wiedza OGŁOSZENIA m
najskuteszniejszs 1 1

W PRZEWODNIKU @
i n f o r m a c y j n o - h a n d i o w y m  ^

„Nowej Reformy1! ó
l O O M S ś f f f t A n t i f l u o s a t ^

Kursa maturyczns i dokształcające
„ W I E D Z A "

pod osobislem  kierow nictw em  
prof. Bogusława Butrymcwlcźa 

w Krakowie, ui. Studencka U 14
przygotow ują tak  do m atury , 
jakoleż do wszystkich egzaminów

„Omê a" — „Doxa“ — „Rosko.it11 w
oraz zegary i biżuterię feflj 

s p r z e d a je  I n a p ra w ia  n a jt a n ie j

L .  B R U L Ł e
K ra k ó w , u i. S tu ro w lś ln u  29 Q

Z l lek lam a

Czcionkami Drukarni Literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10, pod zarządem Stanisława Ziemiańskiego.


